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DWUDZIESTA ÓSMA NIEDZIELA ZWYKŁA
BOSKIE I CESARSKIE 

Mówiąc o władzy świeckiej i duchowej, przytacza się słowa Pana Jezusa z dzisiejszej Ewan gelii: „Oddajcie co boskie Bogu, a co cesarskie cesarzowi”. W Ewangelii są też inne słowa.: „Człowieku, a któż mnie ustanowił sędzią nad wami”. Wypowiedziane przez Syna Bożego, któremu „dana została wszelka władza na niebie i na ziemi”, wskazują, że odcina się On od ziemskiej władzy, nie zamierza wchodzić w jej kompetencje, tworzyć trybunałów, kodeksów karnych, bo „nie przyszedł aby sądzić, ale zbawiać”.  Z drugiej strony „przyjdzie sądzić z mocą i majestatem” -  wyraźnie przyznaje sobie prawo do osądu każdego człowieka, małego i wielkiego, celnika i uczonego w Piśmie, faryzeusza i odartej ze wszystkiego kobiety. Nie mając względu na osoby, czy pozycję społeczną, budzących strach faryzeuszy, smaga publicznie ostrymi słowami, będąc wyrozumiałym dla biednych, opuszczonych „jak owce bez pasterzy” prostych ludzi. 

Jak  pogodzić ten dystans z jednej i te zapowiedzi sądu z drugiej strony j ? Popatrzmy  najpierw na trzy poziomy moralności:
Teologia moralna, to nauka o 1. zasadach postępowania, 2. o przykazaniach Bożych i koś cielnych, czyli źródłach zasad moralnych oraz 3. kazuistyka, czyli roztrząsanie spraw konkretnych, wynikających z tych zasad i przykazań. Pierwsza, nauka o zasadach jest dla wielu mało ciekawa, teoretyczna. Podobnie nauka o przykazaniach wydaje się mało praktyczna, Rumieńce na twarzach pojawiają się dopiero gdy chodzi o konkrety. Wtedy rzecz staje się pasjonująca. 
Bądźcie doskonali, jak Ojciec Niebieski jest doskonały, kto patrzy na kobietę pożądliwym okiem, już dopuścił się cudzołóstwa, kto chce zachować swoje życie - straci je, nie może człowiek dwom panom służyć, co chcecie by ludzie wam czynili to wy im czyńcie,  to są - przykładowo - zasady nauki Chrystusowej. 

Jest drugi poziom: „Przykazanie nowe daję wam, jeśli chcesz być zbawiony - zachowuj przykazania”. Które ? wypada zapytać ze ewangelicznym chłopcem. Boże i kościelne.  Ale na tym kończę roztrząsanie przykazań, bo temat bardzo obszerny, a główne przykazania znamy, byśmy tylko chcieli wcielać je w życie.

Trzeci poziom, to zastosowanie praktyczne powyższych zasad i przykazań. Samo życie.

Kościół winien usilnie głosić te zasady i przypominać przykazania, obowiązujące zarówno w życiu publicznym, politycznym, gospodarczym czy społecznym  jak i prywatnym, nie wchodząc zbyt brutalnie w bardzo praktyczne implikacje – czyli na trzeci poziom moralności. Człowiek, obdarowany przez Pana Boga rozumem winien go używać i z tych zasad i przykazań sam wyprowadzać wnioski jak postępować, w codziennym życiu, a nie czekać, jak dziecko na matczynę dłoń, czy uczeń na ściągawkę, by iść bezmyślnie za co bardziej krzykliwymi nauczycielami, z ust których nie schodzą słowa Bóg i Ojczyzna. Rozglądając się wokół dostrzegam  wielu, dla których obce są zasady wiary i moralności, obce Boże przykazania, często jedynie dla doraźnych korzyści podpierających się autorytetem moralnym Kościoła. Z powierzchownego odwołania się do przykazań, do społecznej nauki Kościoła, do autorytetu  Papieża czy biskupa czynią sobie narzędzie  w rozgrywkach politycznych czy partyjnych.  I przed tym zdaje się przestrzegać Pan Jezus. Przestrzega nas wszystkich, także swój Kościół.
Obchodzony przed tygodniem „DZIEŃ PAPIESKI” miał - w zamierzeniu między innymi - przybliżyć nam nauczanie papieskie, zasady np. społecznej nauki Kościoła, zasady na jakich opiera się ekumenizm, nauczanie o prymacie papieskim itp., oraz uświadomić, że nie wolno poprzestać na podziwianiu i oklaskiwaniu papieża, ale trzeba „czynić” jego naukę.  ks. BS

Wiadomości

Z życia Kościoła

DZIEŃ PAPIESKI

W Polsce obchodzono po raz drugi Dzień Papieski zorganizowany przez Fundację „Dzieło Nowego Tysiąclecia”.  Odbyły się liczne koncerty, uroczystości, zbiórki pieniężne na specjalny fundusz stypendialny. 

W Teatrze Narodowym podczas koncertu galowego z okazji Dnia Papieskiego wystąpiło ponad 140 artystów z różnych krajów. Razem stworzyli niezwykłe, multimedialne widowisko, transmitowane na żywo przez TVP. 

Koncert rozpoczął śpiew chóru dominikanów "Jezu, ufam Tobie”, Anna Maria Jopek wniosła na scenę wielki bochen chleba  i zaintonowała pieśń Jana Kochanowskiego "Czego chcesz od nas, Panie za Twe hojne dary?". Pieśni były ilustrowane fragmentami filmów, których bohaterem przeważnie był Ojciec Święty. Dotknięto współczesnych tematów, a ostatnim był "chleb z nieba", czyli Słowo Boże, którym karmią się wierzący. Wśród wielu wystąpił afrykański zespół Sakala Brothers z Zambii i Visual Ministry Choir z Londynu. Byli też znani polscy artyści, m.in. Anna Maria Jopek, Mieczysław Szcześniak, Robert Amirian, Arka Noego i Deus Meus, poza tym - podhalańska Kapela Sebastiana Karpiela-Bułecki i schola z kościoła św. Tomasza w Warszawie. Najstarszy z artystów miał niemal 80 lat, a najmłodszy - 4 lata.

Biskupi: Ks. Prymas, nuncjusz apostolski oraz abp Gocłowski razem we wszystkimi artystami zaśpiewali, trzymając się za ręce, "Abba, Ojcze".  Do uczestników koncertu,  za pośrednictwem taśmy video, Ojciec Święty wygłosił specjalne przesłanie, wcześniej nagrane w Watykanie. 

Oto papieskie przesłanie:

Serdecznie pozdrawiam całą Polskę i wszystkich moich Rodaków! Dziękuję za życzliwość /.../ Cieszę się, że dzięki inicjatywie Fundacji Dzieło Nowego Tysiąclecia, w tym dniu pozyskiwane są środki na wspieranie uboższej młodzieży przez stypendia naukowe, które pomogą jej lepiej przygotować się do zadań, jakie ją czekają w dorosłym życiu. Rzeczywiście jest to dzieło, które należy wspierać dla dobra całego Narodu. Gratuluję laureatom nagrody Totus. Wszystkich moich Rodaków polecam Bożej miłości i z wdzięcznością za wszelkie dobre poczynania z serca błogosławię. Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus! @KAI 

Z Watykanu

Dokładnie 24 lata temu 16.10. Karol Wojtyła został wybrany na Stolicę Piotrową. Pontyfikat Jana Pawła II jest czwarty pod względem długości w historii Kościoła. 

Rocznica wyboru była dla Jana Pawła II normalnym dniem pracy. Ojciec Święty przed południem spotkał się z wiernymi na audiencji generalnej. 

Niektórzy pielgrzymi powrócą na plac św. Piotra o godz. 18.00, by uczestniczyć w transmitowanym przez Telewizję Polską specjalnym programie zawierającym relacje z Watykanu i Wadowic. Wiadomo, że Ojciec Święty nie pokaże się wtedy w oknie, ponieważ wcześniej nagrano jego wypowiedź wraz z pozdrowieniami dla uczestników uroczystości w Wadowicach.

Trwający 8766 dni pontyfikat Jana Pawła II jest czwartym w historii pod względem długości. Piątym, gdyby liczyć również św. Piotra, którego jednak nie uwzględniono w tradycyjnym już zestawieniu przygotowanym z okazji rocznicy wyboru Papieża przez księży jezuitów Lecha Rynkiewicza i Felixa Juana Cabasesa z Radia Watykańskiego.

Najdłuższy był pontyfikat Piusa IX, który panował 31 lat i 7 miesięcy (17 VII 1846-7 II 1878). Na drugim miejscu znajduje się Leon XIII - 25 lat i 5 miesięcy (20 II 1878-20 VII 1903). Pius VI rządził Kościołem 24 lata i 6 miesięcy (15 II 1775-22 VIII 1799). Za pół roku Jan Paweł II pozbawi go trzeciego miejsca.

Papież przebył w czasie swych podróży ponad 1,2 mln km; dokładnie 1.237.584 km - równa się to ponad trzydziestu okrążeniom kuli ziemskiej i więcej niż trzykrotnej odległości między Ziemią a Księżycem. Jan Paweł II odbył 240 podróży - 142 na terenie Włoch i 98 poza ich granicami.

10,8 proc. pontyfikatu, to jest 946 dni, 17 godzin i 5 minut Papież spędził poza Rzymem (z czego 570 za granicą). Był w 129 krajach i w 868 miastach i miejscowościach (609 poza Włochami). Wygłosił 3284 przemówienia - 898 we Włoszech i 2389 w innych krajach.

Najwięcej, bo aż osiem razy, był w Polsce (w Stanach Zjednoczonych siedem, we Francji sześć). Najdłużej trwała 32. podróż apostolska - do Bangladeszu, Singapuru, Fidżi, Nowej Zelandii i na Seszele - w 1986 roku: 13 dni, 6 godzin i 15 minut; ona też była najdłuższą, jej trasa miała 48.974 km. Najkrótszą była pięciogodzinna wizyta w San Marino w 1982.

W tegorocznych spotkaniach z Janem Pawłem II, zarówno prywatnych, jak i zbiorowych, wzięło udział 2.266.300 osób. 334.800 pielgrzymów przybyło na środowe audiencje generalne, które w lecie odbywały się również w Castel Gandolfo. 950 tysięcy uczestniczyło w Mszach św. i nabożeństwach, a 309.500 w audiencjach specjalnych.

672 tysiące wiernych modliło się razem z Papieżem na Anioł Pański, w niedziele i święta, w Watykanie i w jego podrzymskiej rezydencji. Papieża odwiedziło 3,5 mln. rodaków.

Już w tym roku Ojciec Święty spędził w podróży dziewiętnaście dni. Złożył jednodniowe wizyty w Asyżu (24 stycznia) i na wyspie Ischia (5 maja), odbył też trzy pielgrzymki apostolskie: w maju do Azerbejdżanu i Bułgarii, na przełomie lipca i sierpnia do Kanady, Gwatemali i Meksyku i w dniach 16-19 sierpnia do Polski. @KAI 

Z okazji 24. rocznicy inauguracji pontyfikatu Prezydent Aleksander Kwaśniewski skierował do Jana Pawła II list, w którym życzył papieżowi sił ducha i ciała, podziękował za ostatnią pielgrzymkę do Polski i zaznaczył, że chciałby znów powitać Jana Pawła II w Polsce. Podkreślił, że wybór Kardynała Karola Wojtyły, okazał się ważny nie tylko w życiu Kościoła, ale także Polski, zapowiadał początek zmian w Europie. Przypomniał przesłanie tegorocznej pielgrzymki i podkreślił, że "[...] wskazuje [ono] drogi rozwiązywania konfliktów oraz łagodzenia napięć, które wiodą przez przebaczenie 
i pojednanie". List zakończył "Chciałbym zapewnić, że Wasza Świątobliwość jest zawsze gorąco oczekiwany w ojczystych progach. Pragnęlibyśmy móc znowu powitać Waszą Świątobliwość w Polsce." 

LIST APOSTOLSKI  ROSARIUM VIRGINIS MARIAE
OJCA ŚWIĘTEGO JANA PAWŁA II ( nieliczne fragmenty ) 
DO BISKUPÓW  DUCHOWIEŃSTWA I WIERNYCH  O RÓŻAŃCU ŚWIĘTYM
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1. Różaniec Najświętszej Maryi Panny

(Rosarium Virginis Mariae), który pod tchnieniem Ducha Bożego rozwinął się stopniowo w drugim tysiącleciu, to modlitwa umiłowana przez licznych świętych, a Urząd Nauczycielski Kościoła często do niej zachęca. W swej prostocie i głębi pozostaje ona również w obecnym trzecim tysiącleciu, które dopiero co się zaczęło, modlitwą o wielkim znaczeniu, przynoszącą owoce świętości. Jest ona dobrze osadzona w duchowości chrześcijaństwa. Różaniec bowiem, choć ma charakter maryjny, jest modlitwą o sercu chrystologicznym.

Papieże a różaniec

2. Wielkie znaczenie tej modlitwy podkreśla li liczni moi Poprzednicy. Szczególne zasługi miał w tym względzie Leon XIII. Wśród Papieży nowszych czasów, którzy wyróżnili się w promowaniu różańca, pragnę wspomnieć bł. Jana XXIII i przede wszystkim Pawła VI, który w Adhortacji apostolskiej Marialis cultus podkreślił, zgodnie z inspiracją Soboru Watykańskiego II, ewangeliczny charakter różańca i jego ukierunkowanie chrystologiczne. 

Ja sam również nie pomijałem okazji, by zachęcać do częstego odmawiania różańca. Od mych lat młodzieńczych modlitwa ta miała ważne miejsce w moim życiu duchowym. Przypomniała mi o tym z mocą moja niedawna podróż do Polski, a przede wszystkim odwiedziny Sanktuarium w Kalwarii. Różaniec towarzyszył mi w chwilach radości i doświadczenia. Zawierzyłem mu wiele trosk. Dzięki niemu zawsze doznawałem otuchy.

Dziś, na początku dwudziestego piątego roku posługi jako Następca Piotra, pragnę uczynić to samo. Pragnę wznosić dziękczynienie Panu słowami Jego Najświętszej Matki, pod której opiekę złożyłem moją posługę Piotrową: Totus tuus!
Październik 2002 - październik 2003: Rok Różańca

Odmawiać różaniec to nic innego, jak kontemplować z Maryją oblicze Chrystusa. Pragnę, by tę modlitwę przez cały rok w szczególny sposób proponowano i ukazywano jej wartość w różnych wspólnotach chrześcijańskich. Ogłaszam zatem okres od tegorocznego października do października roku 2003 Rokiem Różańca. 

Upodabniać się do Chrystusa z Maryją

15. Istotnym znamieniem duchowości chrześcijańskiej jest wysiłek ucznia, by upodabniać się coraz bardziej do swego Mistrza: « To dążenie niech was ożywia; ono też było w Chrystusie Jezusie »  Zgodnie ze słowami Apostoła trzeba « przyoblec się w Chrystusa » (Rz 13, 14; Ga 3, 27).

Gdy chodzi o ten proces upodabniania się do Chrystusa przez różaniec, zawierzamy się szczególnie macierzyńskiemu działaniu Najświętszej Dziewicy. Ta, która jest Rodzicielką Chrystusa, sama należąc do Kościoła jako jego « najznakomitszy i całkiem szczególny członek », jest równocześnie 'Matką Kościoła'. Będąc nią, ustawicznie 'rodzi' dzieci mistycznego Ciała swego Syna. Czyni to poprzez wstawiennictwo, wypraszając dla nich niewyczerpane wylanie Ducha. Jest Ona doskonałą ikoną macierzyństwa Kościoła. 

19. Różaniec w formie, jaka przyjęła się w najbardziej rozpowszechnionej praktyce, zatwierdzonej przez władze kościelne, wskazuje tylko niektóre spośród tak licznych tajemnic życia Chrystusa. Taki wybór podyktował pierwotny schemat tej modlitwy, nawiązujący do liczby 150 Psalmów.

Uważam jednak, że aby rozwinąć chrystologiczny wymiar różańca, stosowne byłoby uzupełnienie, które — pozostawione swobodnemu wyborowi jednostek i wspólnot — pozwoliłoby objąć także tajemnice życia publicznego Chrystusa między chrztem w Jordanie a męką. W tych właśnie tajemnicach kontemplujemy ważne aspekty Osoby Chrystusa jako Tego, kto definitywnie objawił Boga. On jest Tym, który — ogłoszony przy chrzcie umiłowanym Synem Ojca — zwiastuje nadejście Królestwa, świadczy o nim swymi czynami, obwieszcza jego wymogi. To w latach życia publicznego misterium Chrystusa objawia się ze specjalnego tytułu jako tajemnica światła: « Jak długo jestem na świecie, jestem światłością świata » (J 9, 5). 

Aby różaniec w pełniejszy sposób można było nazwać 'streszczeniem Ewangelii', jest zatem stosowne, żeby po przypomnieniu Wcielenia i ukrytego życia Chrystusa (tajemnice radosne), a przed zatrzymaniem się nad cierpieniami męki (tajemnice bolesne) i nad triumfem zmartwychwstania (tajemnice chwalebne) rozważać również pewne momenty życia publicznego o szczególnej wadze (tajemnice światła). To uzupełnienie o nowe tajemnice, w niczym nie szkodząc żadnemu z istotnych aspektów tradycyjnego układu tej modlitwy, ma sprawić, że będzie ona przeżywana w duchowości chrześcijańskiej z nowym zainteresowaniem jako rzeczywiste wprowadzenie w głębię Serca Jezusa Chrystusa, oceanu radości i światła, boleści i chwały.

Tajemnice światła

21. Przechodząc od dzieciństwa i życia w Nazarecie do życia publicznego Jezusa kontemplacja prowadzi nas do tych tajemnic, które ze specjalnego tytułu nazwać można 'tajemnicami światła'. Pragnąc wskazać wspólnocie chrześcijańskiej pięć znamiennych momentów — tajemnic 'pełnych światłości' — tej fazy życia Chrystusa, uważam, że słusznie można by za nie uznać: 1. Jego chrzest w Jordanie; 2. objawienie siebie na weselu w Kanie; 3. głoszenie Królestwa Bożego i wzywanie do nawrócenia; 4. przemienienie na górze Tabor; 5. ustanowienie Eucharystii, będącej sakramentalnym wyrazem misterium paschalnego. 

W tych tajemnicach, z wyjątkiem Kany, obecność Maryi pozostaje ukryta w tle. Ewangelie wspominają zaledwie kilka razy o Jej przygodnej obecności w jednym czy drugim momencie nauczania Jezusa i nic nie mówią, czy była w Wieczerniku w czasie ustanowienia Eucharystii. Jednak rola, jaką pełni w Kanie, widoczna jest w jakiś sposób w całej drodze Chrystusa. W Kanie znajdujemy na Jej ustach wielkie macierzyńskie napomnienie, skierowane przez Nią do Kościoła wszystkich czasów: « Zróbcie wszystko, cokolwiek wam powie »  Jest to napomnienie, które dobrze wprowadza w słowa i znaki Chrystusa w czasie Jego życia publicznego, stanowiąc maryjne tło dla wszystkich 'tajemnic światła'.

Tajemnica Chrystusa, tajemnica człowieka

25. W świetle dotychczasowych refleksji o tajemnicach Chrystusa nietrudno jest pogłębić tę implikację antropologiczną różańca.  Każda tajemnica różańca, stając się przedmiotem dobrej medytacji, rzuca światło na misterium człowieka. 

31. Słuchanie i medytacja karmią się milczeniem. Stosowne jest, by po zapowiedzeniu tajemnicy i proklamacji Słowa przez odpowiedni czas zatrzymać się i skupić na rozważanej tajemnicy, zanim rozpocznie się modlitwę ustną. Ponowne odkrycie wartości milczenia jest jednym z sekretów praktykowania kontemplacji i medytacji.  Tak jak w liturgii zaleca się chwile milczenia, również przy odmawianiu różańca stosowna jest po wysłuchaniu Słowa Bożego krótka pauza, w czasie której duch skupia się na treści określonej tajemnicy.

Końcowy akt strzelisty

35. Według powszechnie przyjętej praktyki, w różańcu po doksologii trynitarnej ( Chwała  Ojcu )odmawia się akt strzelisty, różny, zależnie od zwyczajów. W takiej modlitwie końcowej może występować, jak to ma już miejsce, uzasadniona różnorodność. Różaniec uzyskuje w ten sposób również rysy bardziej odpowiadające różnym tradycjom duchowym i różnym wspólnotom chrześcijańskim. W tej perspektywie należałoby sobie życzyć, aby były szerzone, z należytym rozeznaniem duszpasterskim, najbardziej znaczące propozycje. 

« Koronka »

36. Tradycyjnie do odmawiania różańca używa się koronki. W najbardziej powierzchownej praktyce staje się ona często przedmiotem, który służy po prostu do odliczania kolejnych « Zdrowaś Maryjo ». Służy ona jednak również wyrażeniu symboliki, która może nadać kontemplacji nową treść. Koronka zwraca się ku wizerunkowi Ukrzyżowanego, który otwiera i zamyka samą drogę modlitwy. Na Chrystusie skupia się życie i modlitwa wierzących. Wszystko od Niego wychodzi, wszystko ku Niemu zdąża, wszystko przez Niego, w Duchu Świętym, dochodzi do Ojca.

Rozłożenie w czasie

38. Różaniec można odmawiać codziennie w całości, i nie brak takich, którzy to czynią z godną pochwały wytrwałością. Według obecnej praktyki poniedziałek i czwartek poświęca się « tajemnicom radosnym », wtorek i piątek « tajemnicom bolesnym », środę, sobotę i niedzielę « tajemnicom chwalebnym ». Gdzie włączyć « tajemnice światła »?  Czwartek pozostaje w ten sposób wolny właśnie na medytację « tajemnic światła ».

ZAKOŃCZENIE

Dziś skuteczności tej modlitwy zawierzam —jak o tym wspomniałem na początku — sprawę pokoju w świecie i sprawę rodziny.

43. Drodzy Bracia i Siostry! Modlitwa tak łatwa, a równocześnie tak bogata naprawdę zasługuje, by wspólnota chrześcijańska ponownie ją odkryła. Uczyńmy to przede wszystkim w bieżącym roku, przyjmując tę propozycję, aby pogłębić treści zarysowane w Liście apostolskim Novo millennio ineunte, który był inspiracją dla programów duszpasterskich tak wielu Kościołów partykularnych w planowaniu zadań na najbliższą przyszłość. 

Oby ten mój apel nie popadł w zapomnienie nie wysłuchany! Na początku dwudziestego piątego roku mojego Pontyfikatu powierzam ten List apostolski czułym dłoniom Maryi Panny.

W Watykanie, dnia 16 października 2002 roku, na początku dwudziestego piątego roku mego Pontyfikatu.


Ojciec Święty przyjął na prywatnej audiencji, w bibliotece papieskiej, zwierzchnika Rumuńskiego Kościoła Prawosławnego patriarchę Teoktysta. Papież podkreślił, że droga wzajemnego dialogu i prawdy powinna być kontynuowana, przezwyciężając różnice teologiczne i jednocześnie szanując odmienność tradycji. Ustosunkował się również do stawianego przez prawosławie pod adresem Kościoła katolickiego zarzutu prozelityzmu. Kościół katolicki chce współpracować z Kościołami prawosławnymi w realizacji zadania ewangelizacji, ale i wypełniać swoje posłannictwo wobec własnych wiernych. "Ewentualne nieporozumienia powinny być rozwiązywane na drodze braterskiego i szczerego i dialogu", Papież zaproponował, by dialog katolicko-prawosławny został zinstytucjonalizowany, gdyż stałe struktury ułatwią regularną wymianę opinii.

Patriarcha Teoktyst mówił o trudnościach, jakie ma RKP po upadku komunizmu i skrytykował rywalizację chrześcijan na polu ewangelizacji. Wyraził zdecydowaną wolę kontynuowania dialogu ekumenicznego. Ojciec Święty i patriarcha rumuński podpisali wspólną deklarację, w której powrócili do bolesnych skutków podziałów w Rumunii i zaapelowali, by bracia pojednali się, porozumieli i wyjaśnili wzajemne racje. Wezwali też wszystkich do znalezienia rozwiązania kwestii spornych "w sprawiedliwości i miłości".@KAI 

Sylwia Wysocka - korespondentka „Rzeczpospolitej” w jednym ze swoich reportaży rzymskich pisze m.in.: 
„Jeden z duchownych z otoczenia papieża wyraził gorzką opinię, że przyczyną niekontrolowanego entuzjazmu jest – jak to ujął – swoiste niewyrobienie Polaków. Nie robią na nich wrażenia mocne słowa papieża, potępiającego na przykład krwawy zamach w Izraelu, przede wszystkim dlatego, że nie wiedzą, o czym jest mowa. Popisują się natomiast śpiewami i okrzykami ćwiczonymi w drodze do Rzymu. Konkurują nie tylko z przedstawicielami innych nacji, ale również z rodakami z innego autokaru.

O tym, że tradycyjne spotkanie pielgrzymów z Janem Pawłem II przypadające 11 września, w pierwszą rocznicę zamachów terrorystycznych na Amerykę, będzie miało nadzwyczajny charakter, wiedzieli wszyscy z wyjątkiem 1200 Polaków przybyłych do Auli Pawła VI. Nie domyślili się, że należy zachować powagę. Ponieważ papież wszedł do watykańskiej auli nieco wcześniej, ojciec Konrad Hejmo opiekujący się polskimi grupami tym razem nie zdążył udzielić im wskazówek. Do zadumy nie skłoniło ich nawet zachowanie Włochów, Amerykanów, Hiszpanów, Francuzów, Niemców, Czechów oraz zazwyczaj pełnych entuzjazmu Meksykanów, którzy w milczeniu nagradzali brawami słowa papieża o wydarzeniach sprzed roku.

Kiedy Jan Paweł II odmówił na koniec modlitwę „Wieczny odpoczynek” za ofiary ataków terrorystycznych i poległych podczas kampanii wrześniowej 1939 r., Polacy wstali, a następnie gromko zaśpiewali... „Sto lat”. Papież był wyraźnie zakłopotany. Nie kryli swego skonsternowania papieski sekretarz biskup Stanisław Dziwisz, obecni w auli polscy księża i dostojnicy.

Nastrój refleksji o 11 września był wszędzie z wyjątkiem sektora, w którym siedzieli nasi rodacy – powiedział młody ksiądz pracujący za Spiżową Bramą. – Po każdej pielgrzymce do Polski powtarza się opinię, że Polacy kochają papieża, ale go nie słuchają. Jak się okazuje, nawet go nie słyszą.

Ale przecież ludzie przyjeżdżają z najodleglejszych zakątków świata na audiencję czy niedzielną modlitwę na Anioł Pański nie tylko po to, by słuchać papieża, ale by go po prostu zobaczyć, zrobić zdjęcia – podkreślają dziennikarze akredytowani w biurze prasowym w Watykanie. Rzecz dotyczy więc nie tylko Polaków. Tak naprawdę tylko wąskie grono pielgrzymów śledzi uważnie papieskie słowa. Choć nikt nie przeprowadzał takich badań, nie ulega wątpliwości, że tylko niewielka część uczestników audiencji generalnych rozumie, o czym jest podczas nich mowa.

Wypowiedź wywołała żywą dyskusję. Jednych oburzyła, innych skłoniła do refleksji, jeszcze inni potwierdzając, dorzucali nie mniej drastyczne przykłady.  Zamieszczam, ją, by w jej świetle spojrzeć na ziemski i boski styl czci papieża.   

Ze Świata

  W Wybrzeżu Kości Słoniowej, jednym z najbogatszych krajów Afryki Zachodniej, w wyniku buntu części wojskowych obawiających się czystki w armii zginęły już setki ludzi.  Rebelia, która wybuchła 19 września, rozpaliła napięcia etniczne między muzułmańską północą, skąd pochodzi większość rebeliantów, a głównie chrześcijańskimi plemionami z południa, które na ogół popierają rząd. Mediatorom z pięciu krajów Afryki Zachodniej nie udało się doprowadzić do rozejmu między nimi a władzami.  Rebelianci odnoszą sukcesy, z rejonu konfliktu uciekają dziesiątki tysięcy ludności cywilnej, ceny kakao na rynkach światowych wzrosły do nienotowanego od kilkunastu lat poziomu.
Dotychczas cudzoziemcy z Ghany, Nigerii, Liberii, Sierra Leone i Mali ( 0k. 20 % ludności  byli mile widzianymi „braćmi” mieli podwójne obywatelstwo. Poprzedni dyktator Henri Konan Bedia odebrał cudzoziemcom prawo wyborcze, a  obecne władze utrzymały ten kurs. Ostatnie wybory były naznaczone kampanią przemocy, nie tylko przeciwko cudzoziemcom, ale występującą także pomiędzy muzułmańską północą a chrześcijańskim i animistycznym południem. Chaos i wojna domowa w tym jednym z bogatszych krajów Afryki Zachodniej mogą zdestabilizować cały region. Obu stronom będzie bardzo trudno się porozumieć. Według obserwatorów, ten jeszcze do niedawna afrykański raj może już wkrótce lec w gruzach i rozpalić na nowo konflikty etniczne w Afryce Zachodniej.[image: image1.png]



Piątkowa prasa doniosła, że rebelianci podpisali rozejm - wynika z relacji dochodzących z Wybrzeża Kości Słoniowej, gdzie od miesiąca trwają walki. Rebelianci to zwolnieni z armii żołnierze narzekający na dyskryminację ze strony chrześcijańskiego południa muzułmanie z północy oraz ochotnicy z Liberii, Burkina Faso i Mali. Buntownikom nie udało się obalić prezydenta Laurenta Gbagbo.

Wybrzeże Kości Słoniowej: 
[image: image2.png]



Powierzchnia:          323 tys. km kw.
Ludność:            16 ml oraz 4 mln uchodźców
Stolica: Jamusukro                (150 tys. mieszk.)
Stolica gosp.:    Abidżan (ok. 3 mln mieszk.)
Dochód nar. na mieszkańca:       620 USD
Języki:                  Francuski (urzędowy), lokalne
Skład narodowościowy:

Woltańczycy:          51 proc.
Gwinejczycy:          7,4 proc.
Ghańczycy:          5,5 proc.
Wyznania:
Muzułmanie:                     ok. 50 proc.
Chrześcijanie i animiści:          ok. 50 proc.
WKS jest największym na świecie producentem kakao (ok. 40 proc.)

9.10 Święty Synod Kościoła Grecji odrzucił postulaty greckich księży prawosławnych, którzy  chciałoby zgolić zarost, przestać nosić długie sutanny i obowiązkowe nakrycia głowy. Twierdzą, że te części ich stroju są niewygodne i zbyt gorące podczas upałów, a wprowadzone  przed wiekami, utraciły jakikolwiek związek z czasami współczesnymi i dziś raczej odpychają ludzi od kapłanów niż przyciągają do nich.

Jednak – zdaniem Synodu - "żadnego problemu nie ma i sprawa zmiany szat duchownych prawosławnych naszego Kościoła nie występuje". W Kościele Grecji, który uchodzi za jeden z najbardziej konserwatywnych w świecie prawosławnym, od wielu lat rozlegają się głosy o konieczności wprowadzenia różnych zmian, a nawet reform, głównie w sprawach organizacyjnych i społecznych. Na ogół jednak biskupi odrzucają wszelkie wnioski i propozycje w tym zakresie, nawet te najdrobniejsze. Niedawno na przykład nie zgodzili się oni na wprowadzenie do liturgii współczesnego języka greckiego w miejsce tzw. "koine", czyli tego, którym mówiono jeszcze w pierwszych wiekach chrześcijaństwa.

Na warszawskiej sesji "Świadek Nadziei" odczytano przemówienie przygotowane przez grekokatolickiego biskupa Lwowa Kard. Lubomyra Huzara o ekumenicznych nadziejach Kościoła greckokatolickiego. Kard. Huzar uważa, że problem z jednością między Kościołem katolickim a prawosławnym nie wynika ze sporu o prymat papieski, lecz z biurokracji w Kurii rzymskiej.

Dużo miejsca w swojej wypowiedzi kard. Huzar poświęcił obecnym stosunkom katolicyzmu z Moskwą. Na pytanie, czy może dojść do autentycznie ekumenicznego spotkania Papieża z Patriarchą Moskwy, odpowiem także pytaniem: czy 20 lat temu ktokolwiek się spodziewał, że za parę lat rozpadnie się Związek Sowiecki? Jest on przekonany, że zjednoczenie chrześcijan może być procesem równie nagłym i niespodziewanym. - Co się musi zdarzyć? Co się musi zmienić? My wszyscy: "Musimy być jednak jak Jan Paweł II, którego świadomość ekumeniczna i cierpliwość jest wyjątkowa".

Przypomniał słowa metropolity greckokatolic kiego Andrzeja Szeptyckiego z 1925 r.: "Nie jesteśmy podzieleni na katolików, prawosławnych, protestantów, anglikanów; jesteśmy podzieleni na tych, którzy chcą i którzy nie chcą jedności". - Także i dziś musimy się zapytać: czy my naprawdę chcemy jedności, czy raczej tego, żeby oni, ci z innego Kościoła - przyszli do nas? To wielka różnica - podkreślił.

Problem ekumenizmu tkwi "nie w kwestii papieskiego prymatu, lecz zbyt zbiurokratyzowanej Kurii Rzymskiej". - Uważam, że brakuje odwagi, by głośno powiedzieć następującą prawdę: trzeba odróżnić papieża od Kurii - - To bardzo dobrzy ludzie, niektórych z nich znam osobiście, ale biurokracja ma tendencję do traktowania siebie nazbyt poważnie, tłumaczył kard. Huzar.

Jeśli chodzi o ekumeniczne nadzieje, "można być pesymistą", bo na drodze do pojednania Kościoła katolickiego z prawosławnym stoją trudności natury politycznej. Np. Rosyjski Kościół Prawosławny Patriarchatu Moskiewskiego uważa, że należy do niego całe terytorium wchodzące w skład b. Związku Sowieckiego. A więc narody wschodnie: Rosjanie, Ukraińcy i Białorusini są "w sposób naturalny" członkami tego Kościoła. Kard. Huzar tłumaczy te pretensje porażką, jaką odniosło moskiewskie prawosławie na tych terenach, utraciwszy wielu wiernych po 1989 r. Patriarchat Moskiewski stracił nie tylko parafie i dochody, ale przede wszystkim odniósł bolesną ranę moralną - wyszły na jaw niedostatki pracy duszpasterskiej na terenach, na których na ten Kościół rządził niepodzielnie przez 45 lat.

Jednak Pomimo tych trudności jest przekonany, że trzeba jeszcze trochę poczekać, że to się odmieni.  Fascynuje go ogromna ekumeniczna cierpliwość do Rosji Jana Pawła II. - Czasami wydaje  się, że trzeba uderzyć pięścią w stół i powiedzieć: Dość tego! Niejednokrotnie przychodzi bowiem spotykać się z brakiem kultury, taktu, czasami wręcz z kłamstwem... Jest wiele rzeczy, które mogą oburzać. A tymczasem Ojciec Święty znosi to wszystko: świadomie i z nadzwyczajną cierpliwością. Ma bowiem nadzieję, że łaska Boża to przezwycięży - napisał arcybiskup większy Lwowa.@KAI 

16.10. Na zakończonym w Petersburgu 11. Zebraniu Plenarnym Konferencji Episkopatu Rosji biskupi zaapelowali do wszystkich duchownych, by "tak jak dotychczas w pełni przestrzegali prawa rosyjskiego i wykazywali szacunek dla władzy oraz dążyli do ustanowienia i rozwoju braterskiej współpracy z Rosyjską Cerkwią Prawosławną". Biskupi zalecają  „ostrożność w wystąpieniach publicznych i niewypowiadanie sądów, które mogą być zinterpretowane jako prowokacja". Konferencja omawiała także "kwestie prawne, związane ze statusem księży-cudzoziemców". Stanowią oni 85 proc. wszystkich duchownych katolickich w Rosji; część z nich obawia się, że może podzielić los pięciu wydalonych kapłanów. @PAP
W XXV roku pontyfikatu Jana Pawła II, który rozpoczyna się 22 października, w każdej rzymskiej parafii odmawiany będzie codziennie różaniec w intencji Papieża a także koronka do Bożego Miłosierdzia. Wikariusz papieski dla diecezji rzymskiej kardynał Camillo Ruini zapowiedział też szereg innych inicjatyw, m. in. pielgrzymkę diecezjalną na Jasną Górę i parafialne spotkania na temat encyklik Ojca Świętego.

Jan Paweł II odwiedził już 301 rzymskich parafii (na 335), zwołał synod diecezjalny; prowadzi od początku pontyfikatu Drogę Krzyżową w Koloseum i procesję Bożego Ciała ulicami miasta, Kończąc swój list kardynał Ruini stwierdził, że największy dług wobec Papieża, Rzym  zaciągnął 13 maja 1981, gdy jego krew polała się na Placu św. Piotra. Dług ten stale się odnawia, ponieważ Papież dzień po dniu oddaje nam swe życie". @KAI 

Po głośnych oskarżeniach niektórych biskupów o pedofilię przyszedł teraz czas procesów sądowych. Ostatnio katolicki metropolita Sydney, ks. abp George Pell, został oczyszczony z zarzutów o molestowanie seksualne 12-letniego chłopca przed 40 laty, a następnie próby "kupowania milczenia ofiary" 

Sąd stwierdził, że nie było wystarczająco mocnych postaw do wszczęcia procesu,  minęło już czterdzieści lat, brak dowodów, a oskarżający mężczyzna ma za sobą długą, kryminalną przeszłość. Po werdykcie sądu metropolita oświadczył, że wybaczył oskarżającemu go mężczyźnie. @PAP

Międzynarodową nagrodę „Pokoju i pojednania” przyznano łacińskiemu patriarsze Jerozolimy Michelowi Sabbahowi. Jest ona uznaniem społeczności międzynarodowej dla wysiłków patriarchy na rzecz pokoju. Razem z patriarchą łacińskim nagrodę otrzymali: rabin Michael Melchior – wiceminister spraw zagranicznych Izraela i szejk Talal Al.-Sider, były minister w Autonomii Palestyńskiej – w dowód uznania dla ich wysiłków w rozwoju dialogu międzyreligijnego i dążeniach pokojowych. Byli oni organizatorami i współuczestnikami pierwszej na Bliskim wschodzie międzyreligijnej konferencji, która odbyła się w styczniu, w egipskiej Aleksandrii. 

Kościół greckokatolicki w Rumunii domaga się, by rząd zwrócił wszystkie własności tego Kościoła. Dopiero potem mogą następować rozmowy na temat wykorzystywania tych obiektów, bądź przez instytucje, bądź przez Kościół prawosławny. Zastrzega, że sprawy zwrotu nie mogą być rozstrzygane na płaszczyźnie lokalnej, np. między parafiami greckokatolickimi a prawosławnymi. Zgodnie z prawem kanonicznym, Kościół należy traktować jako całość, reprezentowaną przez władze kościelne, prawowitych właścicieli i to powinno respektować państwo na mocy konstytucji oraz przepisów międzynarodowych. 

W 1948 r. władze Rumunii zabroniły Kościo łowi greckokatolickiemu działalności wcielając go przymusowo do Rumuńskiego Kościoła Prawosławnego. Własności kościelne zostały upaństwowione, a większość kościołów oddano w użytkowanie prawosławnym. Po upadku Ceausescu Kościół greckokatolicki wznowił działalność, jednak zwrócono mu tylko nieliczne budynki kościelne, panowała też atmosfera zastraszania Kościoła greckokatolickiego, jego przedstawiciele nie byli też zapraszani na oficjalne uroczystości i spotkania, a wierni czuli się coraz bardziej "obcymi" we własnej ojczyźnie.

W 1999 r. wydawało się, że problem jest bliski rozwiązania. Sprawa ta była jednym z wstępnych warunków wizyty papieża Jana Pawła II w tym kraju, w większości zamieszkanym przez wyznawców prawosławia. Postępu jednak nie odnotowano, Kościół postanowił więc dochodzić swoich praw już nie na drodze rozmów i kompromisów, lecz na drodze prawnej. Domaga się zwrotu wszystkich bez wyjątku kościołów, innych budynków i gruntów. Zapewnia jednocześnie, że krok ten nie jest w żadnej mierze skierowany przeciwko i prawosławiu. Kościół prawosławny "jest i pozostanie naszym Kościołem siostrzanym" Spośród ponad 2 030 budynków kościelnych dotychczas zwrócono grekokatolikom tylko 136, uzyskano zgodę na zwrot tylko 9 kościołów z ogólnej liczby 112. Ponad 350 wspólnot musi uczestniczyć w nabożeństwach w prowizorycznych miejscach: domach parafialnych, kaplicach, garażach, kotłowniach itp. Wśród nie zwróconych dotychczas świątyń są 4 katedry. Spośród 22 klasztorów greckokatolickich, jakie działały przed 1948 rokiem, żaden nie został zwrócony, spośród ok. 1,5 tys. domów parafialnych zwrócono 66, a z ok. 600 budynków szkolnych - 37. Niewielkie są też ilości zwróconych działek, gruntów, lasów oraz innych własności. @KAI 

Z kraju

 Komisja Misyjna Episkopatu Polski przygotowała zmiany w szkoleniu i formacji misjonarzy świeckich. Program przewiduje trzy etapy, w tym m.in. pracę na rzecz Kościoła na Wschodzie. Za pierwszą część szkolenia odpowiedzialne będą rodzime diecezje kandydatów. Zmiany mają zaowocować większą liczbą świeckich, zwłaszcza wyjeżdżających na misje na krótko. Dziś na całym świecie pracuje zaledwie 31 świeckich misjonarzy z Polski. Dla porównania na misjach na świecie pracują setki świeckich osób z Hiszpanii czy Włoch.

Bp Antoni Dydycz przewodniczący Zespołu Apostolstwa Trzeźwości przy Konferencji Episkopatu Polski zaproponował, aby w telewizyjnych serialach promować trzeźwość. Biskup był gościem sympozjum trzeźwościowego w Ośrodku ks. Blachnickiego w Katowicach.  W spotkaniu wzięli udział nauczyciele, osoby prowadzące programy profilaktyczne, powiernicy z Katolickiego Telefonu Zaufania, a także księża i klerycy. Wśród wykładowców znaleźli się szefowie i kapelani ośrodków odwykowych i profilaktycznych. @KAI

Metropolita gdański, arcybiskup Tadeusz Gocłowski powiedział, że Kościół podziela entuzjazm w związku z możliwością wejścia Polski do Unii Europejskiej i wyraził przekonanie, że zdecydowana większość Polaków cieszy się z przyszłego uczestnictwa w Unii. Dodał, że Europa zjednoczona nie ma innej możliwości "albo się zjednoczymy jako kontynent na fundamencie tradycji i wartości, na które pracowaliśmy przez 2 tysiące lat, albo będziemy się gubić, patrząc jak inni jednoczą się w zglobalizowanym świecie"

Podobnie biskup Tadeusz Pieronek uważa, że Kościół powinien się włączyć w przygotowanie Polaków do podjęcia decyzji w referendum na temat wstąpienia do UE., bo chodzi o dołączenie do grona państw, które będą współdecydować o przyszłości Europy. Chodzi także o wymiar kulturowy i duchowy. Powinniśmy brać w tym udział.  O europrzeciwnikach wewnątrz Kościoła, słuchaczach Radia Maryja i czytelnikach "Naszego Dziennika", powiedział, że pewnych straceńców już nie warto przekonywać i należy ich spisać na straty. Natomiast ludzi, którzy wpadli w sidła, zostali złowieni na swoją naiwność czy ignorancję, trzeba spokojnie informować, czym jest Unia Europejska i jakie daje perspektywy.
18.10. W rocznicę tragicznej śmierci bp. Jana Chrapka. Caritas Diecezji Radomskiej zaapelowała, by na jego grobie nie składać kwiatów, ale by kupować cegiełki, z której dochód zasili Fundusz im. Biskupa Jana Chrapka. Pieniądze z tego funduszu przeznaczane będą  na różne dzieła charytatywne. Dotychczas dzięki zebranym środ kom udało się między innymi uruchomić profilaktyczny program walki z rakiem piersi.@KAI 

Stowarzyszenie Rodzin Katolickich w Archidiecezji Krakowskiej uruchamia działalność mającą na celu pomoc w nawiązywaniu kontaktów i przekazywaniu rzeczy pomiędzy zainteresowanymi osobami. Wiele osób ma sprawne jeszcze, ale niepotrzebne rzeczy: meble, lodówki, inny sprzęt gospodarstwa domowego – wielu zaś innych nie stać na zakup. Działalność prowadzona charytatywnie, umożliwi skontaktowanie się zainteresowanych, pozostawienie adresów, ewentualnie kwoty „odstępnej. Przez tę działalność SRK pragnie uczcić 24. rocznicę pontyfikatu Ojca Świętego Jana Pawła II i odpowiedzieć na apel Papieża o dzieła miłosierdzia. Przypomnijmy, że podobną działalność prowadzi także Akcja Katolicka.

18.10. minęła 18. rocznica śmierci sługi Bożego ks. Jerzego Popiełuszki. O godz. 18.00 ks. kard. Józef Glemp, Prymas Polski, przewodniczył uroczystej Mszy św. w kościele św. Stanisława Kostki w Warszawie.  Po Mszy św. wszyscy zebrani przeszli procesjonalnie do grobu ks. Jerzego, gdzie odmówiono modlitwy w intencji Ojczyzny i o rychłą beatyfikację zamordowanego przez SB kapłana.
[image: image4.bmp]Z Archidiecezji i Parafii

18.10. minęła 85. rocznica urodzin jednego z najstarszych hierarchów Kościoła katolickiego w Polsce, JE ks. bp. Bolesława Łukasza Taborskiego, wielo letniego sufragana diecezji przemyskiej.
Bolesław Łukasz Taborski urodził się 18.10. 1917 r. w Jarosławiu. W latach 1938-39 studiował na Uniwersytecie Gregoriańskim w Rzymie, lecz z chwilą wybuchu II wojny światowej przerwał studia i powrócił do Polski. Święcenia kapłańskie przyjął 10 września 1939 r. w katedrze przemys kiej. W czasie okupacji był więziony przez gestapo, po odzyskaniu wolności pracował w parafii Sądowa Wisznia na Ukrainie, a po wojnie we Frysztaku, Rzeszowie, Tarnobrzegu i Przemyślu. Studiował na Katolickim Uniwersytecie Lubelskim. Był wieloletnim Ojcem Duchownym w Małym Seminarium Duchownym oraz wykładowcą Liturgiki i Prawa Kanonicznego w Wyższym Seminarium Duchownym w Przemyślu. Pełnił również funkcję oficjała w Sądzie Biskupim. Sakrę biskupią otrzymał z rąk ówczesnego ordynariusza diecezji przemyskiej, ks. bp. Franciszka Bardy 2 lutego 1964 r. W roku 1993 przeszedł na emeryturę.@”NDz”.M Kamieniecki
W kościele ojców Karmelitów Bosych w Przemyślu trwają prace konserwatorskie, które przywrócą wnętrzu świątyni pierwotnego wyglądu. Na boczne ołtarze sukcesywnie powracają cenne figury świętych, usunięte stąd, kiedy właścicielami obiektu stali się grekokatolicy.

Karmelitański zespół kościelno-klasztorny jest jednym z najcenniejszych obiektów sakralnych w Przemyślu. W XVII wieku ufundował go Marcin Krasicki. Od samego początku wspomniana budowla była wielkim przedsięwzięciem artystycznym, zarówno jeśli chodzi o architekturę, jak i wystrój wnętrza. Pod koniec XVIII wieku zaborca austriacki wysiedlił zakonników, a ich majątek przekazał miejscowej społeczności grekokatolickiej. Zaraz też rozpoczął się trwający wiele lat proces zmiany wyglądu kościoła, polegający na jego adaptacji do potrzeb nowego obrządku. W miejsce sygnaturki wieńczącej dach świątyni zbudowano potężną kopułę, usunięto główny ołtarz wykonany z marmuru, zaś z ołtarzy bocznych zabrano wszystkie figury świętych, pochodzące ze słynnej szkoły lwowskiej.  W lipcu 1946 roku zagrabiony obiekt wrócił do prawowitych właścicieli. Odnalazły się również cenne rzeźby, które choć bardzo zniszczone i uszkodzone, przetrwały do czasów współczesnych. Od dłuższego czasu konserwatorzy odsłaniają pierwotną kolorystykę ołtarzy bocznych oraz odnawiają odzyskane figury. W toku dalszych prac zechcą przywrócić dawny wystrój ołtarzowi głównemu. 

W diecezji rzeszowskiej w "Dniu Papieskim 2002" w ramach akcji zbiórki pieniędzy na cele edukacyjne, zebrano ponad 40 tys. zł. zorganizowanej przez fundację "Dzieło Nowego Tysiąclecia". Stypendyści pierwszej puli przyznanej pomocy spotkali się w rzeszowskim teatrze "Maska", gdzie odbył się finał konkursu Maryjnego zorganizowanego z okazji peregrynacji kopii Częstochowskiej Ikony po parafiach diecezji. Spośród 2.400 uczestników wyłoniono10 osób. Laureatką konkursu została Izabela Gaweł - uczennica gimnazjum w Wólce Niedźwiedzkiej. W nagrodę pojedzie na pielgrzymkę do Rzymu, ufundowaną przez Biuro Pielgrzymkowe "Pielgrzym" działające przy rzeszowskiej katedrze. Cała dziesiątka finalistów odebrała z rąk ks. bp. Edwarda Białogłowskiego kolorowe albumy autorstwa Adama Bujaka, papieskiego fotografa, będące dokumentacją pielgrzymki Ojca Świętego do Ojczyzny w bieżącym roku. - Ten, kto staje na podium zwycięzców, powinien mieć świadomość, że jego sukces jest także osiągnięciem jego rodziców, nauczycieli, którzy budzą zapał do poznawania różnych wymiarów życia i zgłębiania prawdy, a także tych, którzy katechizują, wprowadzając w świat wiary - powiedział ks. bp Białogłowski. @ „NDz”D Angerman.

Na apel zamieszczony we „Wieściach” dwie osoby zgłosiło domy do przekazania potrzebującym na korzystnych warunkach. Jeden jest w Mielnowie, drugi w Śliwnicy. 

Proboszcz niewielkim nakładem materiałów i kosztów poratował grożącą zawaleniem plebańską stodołę, która bez tego nie przetrwałaby – zapewne – nadchodzącej zimy. Na plebanii zgromadzono też zapas drewna opałowego na ogrzanie budynków plebanii i kościoła. Drewno pochodzi z lasu parafialnego, zaś koszt wycinki, zwózki, itp. Wyniesie  ok. 2500 zł. Te pieniądze trzeba będzie jakoś zebrać

Z życia Parafii

Msze św. 20.10 

8,00 + Jan Szary

9,30 ++ Teresa, Mariusz Litwin

11,00 + Jadwiga, Władysław Stodoliński

21- 26. 10  + Stanisław Kozak

25.10 22 rocznica śmierci ks. Floriana Zająca

Księdza przywozili:

Tarnawce: Marian Łuka

Korytniki: Franciszek Buś

W kościołach sprzątali

Krasiczyn  12.10. nie dostarczono
Tarnawce: Kr.  Błońska, M.  Ryglowska

Korytniki: Zofia Sup, Teresa Budzińska

Mielnów   nie dostarczono

Chołowice nie dostarczono

19.10. MAŁŻEŃSTWO ZAWARLI 

Waldemar FORYŚ z Przemyśla 

Monika PROKOPSKA z Krasiczyna

14.10 ZMARŁ

Stanisław  KOZAK  l. 80 z Krasiczyna

Pogrzeb 16.10 g. 12.45 w Śliwnicy

Msze św. od uczestników pogrzebu : 17,-19, 10, 21-26.10 i 28.10 oraz 3.11. o g. 8,00 

18.10 ZMARŁ

Bronisław SZUBAN l 75 z Dybawki

Pogrzeb 19.10. g. 16.00 w Olszanach. Msze św. od uczestników pogrzebu w późniejszym terminie

Msze święte niedzielne

Krasiczyn    8.00  
11.00       i 17,00

Korytniki 
9,30      Tarnawce 11.00

Chołowice    8.15
Mielnów     9.30

Msze św. w tygodniu

W Krasiczynie  o g. 18,00

W Kościołach dojazdowych 

Wtorek; Chołowice g. 16,00, Mielnow  g. 17,00

Środa Korytniki g. 17,00

Czwartek Tarnawce g. 17,00 

Ofiary na kościół 

Aniela, Piotr Dańko
    100

w Korytnikach

H.K Karasiowie 
na ławki 
  20

Komitet kościelny w Korytnikach

Skorzystaj z ulgi podatkowej

Kościół w Krasiczynie BŚl  w Katowicach Oddział  w Przemyślu

10501546-1200757050

Kancelaria parafialna czynna    codziennie 7.00 - 8.00
Po południu 1 godz. Przed Mszą św. tj. 17,00 – 18,00  

Tel. Parafii 67-18- 414

e-mail:stabar1@priv4.onet.pl

Wieści Krasiczyńskie – Tygodnik Parafialny

Redaguje ks. St. Bartmiński – proboszcz

Rok XIV str. 24  nakład 400 koszt 60 gr

Druk: Plebania w Krasiczynie  20 .10  2002

OTO SŁOWO BOŻE

XXVIII NIEDZIELA ZWYKŁA

I Czytanie z Księgi proroka Izajasza Iz 45,1. 4-6
To mówi Pan o swym pomazańcu Cyrusie: „Ja mocno ująłem go za prawicę, aby ujarzmić przed nim narody i królom odpiąć broń od pasa, aby otworzyć przed nim podwoje, żeby się bramy nie zatrzasnęły. Z powodu sługi mego, Jakuba, Izraela, mojego wybrańca, nazwałem cię twoi imieniem, pełnym zaszczytu, chociaż Mnie nie znałeś. Ja jestem Pan i nie ma innego. Poza Mną nie ma boga. Przypaszę ci broń, chociaż Mnie nie znałeś, aby wiedziano od wschodu słońca aż do zachodu, że beze Mnie nie ma niczego. Ja jestem Panem i nie ma innego".

POCZĄTEK PIERWSZEGO LISTU ŚWIĘTEGO PAWŁA APOSTOŁA DO TESALONICZAN (1 Tes 1,1-5b)

Paweł, Sylwan i Tymoteusz do Kościoła Tesaloniczan w Bogu Ojcu i Panu Jezusie Chrystusie. Łaska wam i pokój.

Zawsze dziękujemy Bogu za was wszystkich, wspominając o was nieustannie w naszych modlitwach, pomni przed Bogiem i Ojcem naszym na wasze dzieło wiary, na trud miłości i na wytrwałą nadzieję, w Panu naszym Jezusie Chrystusie.

Wiemy, bracia przez Boga umiłowani, o wybraniu waszym, bo nasze głoszenie Ewangelii wśród was nie dokonało się przez samo tylko słowo, lecz przez moc i przez Ducha Świętego, z wielką siłą przekonania.

SŁOWA EWANGELII WEDŁUG ŚWIĘTEGO MATEUSZA (Mt 22,15-21)

Faryzeusze odeszli i naradzali się, jak by podchwycić Jezusa w mowie. Posłali więc do Niego swych uczniów razem ze zwolennikami Heroda, aby Mu powiedzieli: „Nauczycielu, wiemy, że jesteś prawdomówny i drogi Bożej w prawdzie nauczasz. Na nikim Ci też nie zależy, bo nie oglądasz się na osobę ludzką. Powiedz nam więc. jak Ci się zdaje? Czy wolno płacić podatek Cezarowi, czy nie?".

Jezus przejrzał ten przewrotność i rzekł: „Czemu Mnie kusicie, obłudnicy? Pokażcie Mi monetę podatkową". Przynieśli Mu denara.

On ich zapytał: „Czyj jest ten obraz i napis?".

Odpowiedzieli: „Cezara".

Wówczas rzekł do nich: „Oddajcie więc Cezarowi to, co należy do Cezara, a Bogu to, co należy do Boga".

21 X Poniedziałek  bł. Jakuba Strzemię, biskupa  Czyt.: Ef 2,1-10;; Łk 12,13-21 

Ludzie gromadzą różne skarby i bogactwa. Są one przemijalne i można je utracić. Boski Nauczyciel wzywa w Ewangelii do gromadzenia skarbów przed Bogiem. Człowieka, który skarżył się, że brat nie chce podzielić się spadkiem, Pan Jezus ostrzegł przed chciwością i radził mu gromadzić prawdziwe, trwałe bogactwa.  Prawdziwe skarby przed Bogiem gromadził arcybiskup halicko-lwowski bł. Jakub Strzemię (+ 1409). Pasterz ten obdarzony był apostolską gorliwością w głoszeniu Ewangelii. 
22 X Wtorek - dzień powszedni
Czyt.: Ef 2,12-22; Łk 12,35-38.

Czuwanie, czujność to sprawy ważne nie tylko dla żołnierzy. Ważne są one w życiu każdego wyznawcy Chrystusa. Boski Zbawiciel wielokrotnie w Ewangeliach wzywa swych uczniów do czujności. Chrześcijanie mają być ludźmi oczekującymi swego Pana, który przyjdzie o nieznanej godzinie. Trzeba zawsze być gotowym na Jego przyjście, przecież w czasie Mszy św. mówimy: „oczekujemy Twego przyjścia w chwale”.
23 X Środa - dzień powszedni, św. Jana Kapistrana, kapłana Czyt.: Ef 3,2-12; Łk 12, 39-48.

Boski Mistrz uczy: „Komu wiele dano, od tego wiele wymagać się będzie”. Jego wyznawcy mają być odpowiedzialni za otrzymane dary i za ich rozwój.  Otrzymane od Boga dary rozwijał św. Jan Kapistran (1386-1456), głosząc gorliwie prawie w całej Europie Słowo Boże, godząc zwaśnionych i organizując dzieła miłosierdzia. 
24 X Czwartek - dzień powszedni, św. Antoniego Marii Clareta, biskupa
Czyt.: Ef 3,14-21; Łk 12,49-53.

Chrystus Pan mówił, że przyniósł na ziemię ogień i pragnie, by ten ogień zapłonął. Ogień, o którym mówił Zbawiciel, to symbol ustawicznych zmagań ze złem i walk o dobro. 
Ogień zmagań ze złem i walki o dobro przenikał życie św. Antoniego Marii Clareta, biskupa (1807–1870). Jako kapłan przez szereg lat prowadził działalność apostolską w Katalonii i na Wyspach Kanaryjskich, a jako biskup na Kubie oraz w Hiszpanii. Założył zgromadzenie zakonne, którego członków nazywa się klaretynami.

25 X Piątek - dzień powszedni
Czyt.: Ef 4,1-6;; Łk 12,54–59.
Nauczyciel z Nazaretu zarzucał współczesnym Mu ludziom, że nie rozpoznali znaków czasu. Dawał im także radę, by dążyli do pojednania z przeciwnikami. Wyznawcy Chrystusa mają stale rozpoznawać znaki czasu. O tych znakach mówi na kilku miejscach dokument II Polskiego Synodu Plenarnego Potrzeba i zadania nowej ewangelizacji na przełomie II i III tysiąclecia chrześcijaństwa. Czytamy tam m.in.: „Kluczem do rozpoznania woli Boga, wpisanej w ludzkie dzieje, jest rozeznanie ewangeliczne, czyli interpretacja znaków czasu »w świetle i mocy Ewangelii, żywej i osobowej, którą jest Jezus Chrystus poprzez dar Ducha Świętego«” 
26 X Sobota - dzień powszedni, NMP w sobotę Czyt.: Ef 4,7-16; Łk 13,1-9.
Pan Jezus wielokrotnie kierował do słuchaczy apel o nawrócenie, czyli o zmianę sposobu myślenia i postępowania. Tragiczne wydarzenia przypomniane przez Niego stały się okazją, by po raz kolejny ponowić ten apel. Przypowieść o nieprzynoszącym owoców drzewie figowym ilustruje cierpliwość Boga wobec grzeszników. Człowiek, który nie pełni dobrych czynów, jest podobny do nieurodzajnego drzewa figowego.
Najbliższa zagranica

Ostatni tydzień był bogaty w wydarzenia na linii Polska Ukraina.  Ponieważ zdaniem ekspertów w tej dziedzinie, istnienie wolnej Polski jest niemożliwe – na dłuższą metę – bez istnienia wolnej Ukrainy, trudno przejść obok tych spraw obojętnie. Jednak zamiast własnych „wypocin” przytaczam wypowiedź  Jana Nowaka-Jeziorańskiego podczas trwającej we Wrocławiu międzynarodowej konferencji o stosunkach polsko-ukraińskich, ( osobiście nie podzielam krytycyzmu p. Nowaka)  oraz skrót innych komentarzy.  Ks. BS

Głównymi organizatorami wrocławskiej debaty są Instytut Historyczny Uniwersytetu Wrocławskiego i Kolegium Europy Wschodniej, które powstało we Wrocławiu w ubiegłym roku m.in. z inicjatywy Jana Nowaka-Jeziorańskiego. Konferencji towarzyszy II Festiwal Kultury Ukraińskiej "Ukraina Viva!". Wrocławskie imprezy niemal zbiegają się w czasie z warszawską konferencją "Ukraina w Europie", której towarzyszy wiele nieporozumień. Po doniesieniach mediów, że w Warszawie ma się odbyć ukraiński okrągły stół, prezydent Ukrainy Leonid Kuczma nazwał tę propozycję ingerencją w wewnętrzne sprawy Ukrainy. Jan Nowak-Jeziorański, pytany na wczorajszej konferencji prasowej we Wrocławiu o komentarz do tej sprawy, powiedział: 

Powinniśmy okazywać więcej wrażliwości. Gdyby nas poproszono o odgrywanie roli roz jemcy, wtedy nie moglibyśmy odmówić, ale występowanie z tego rodzaju ofertą bez upewnienia się, czy strona ukraińska sobie tego życzy, stwarza pozory chęci mieszania się w ich sprawy, i to z pozycji nadrzędnej. W naszym stosunku do Ukrainy jest dużo pewnych podświadomych postaw, które mogą budzić niechęć. Nie zdajemy sobie sprawy, że mamy poczucie wyższości wzmocnione przez sukces. To jest kraj o wiele bardziej nieszczęśliwy niż my. Musimy pozbyć się myślenia: nam się udało, a im nie, więc trzeba im pomóc. Trzeba pomagać, ale w zakresie, w jakim jesteśmy o to proszeni. Nie wtrącać się i nie czynić niczego, co może być wyrazem pewnej wyższości.

Co nam przyjdzie z tego, że będziemy gadali, kto komu zadał większą krzywdę - mówi Nowak-Jeziorański. - Przeszłość ciąży nad nami, ale jeżeli zła przeszłość ma rzutować na przyszłość, to i przyszłość będzie zła. Trzeba znaleźć sposoby, żeby oderwać się od tej przeszłości. To jest droga wyboista, na której mogą być i były trudne przeszkody, np. Cmentarz Orląt Lwowskich, zbiory Ossolineum. Ale musimy wykazać dużo cierpliwości. Dla nas przetrwanie Ukrainy i Białorusi jako odrębnych państw jest z punktu widzenia bezpieczeństwa tak samo ważne jak przynależność do NATO. Zdaniem Nowaka-Jeziorański ego takie ośrodki jak wrocławskie Kolegium Europy Wschodniej pełnią bardzo ważną rolę w tzw. dyplomacji społecznej. Nie da się przełamać stereotypów, które tak głęboko tkwią w przeszłości, bez oddolnych inicjatyw. 

Oto jedna z polemicznych wypowiedzi na ten temat z forum dyskusyjnego w internecie: 

Nie neguje potrzeby normalizacji stosunków polsko-ukrainskich; chodzi jedynie o to, by ich nie instrumentalizować. Nie ma  potrzeby niczego przyspieszać, przemilczać, łagodzić "w imie..."Może zaczniemy wreszcie patrzeć na samą Rosję. Może trzeba zabrać si do pracy na kierunku dla nas najważniejszym, zwłaszcza teraz, kiedy jesteśmy w NATO. Musimy wypracować szkole myślenia o Rosji wolna od służalstwa i nienawiści/wrogości. Rosja, nie Ukraina jest mocarstwem; Rosja, nie Ukraina jest kluczowym partnerem Zachodu; z Rosja musimy powtórzyć jako-tako udany model pojednania polsko-niemieckiego.  I to nie będzie łatwe! Może wiec we Wrocławiu powstałby ośrodek stosunków albo chociaż współczesnych studiów rosyjskich.( czemu nie np. NATOwskie Centrum Studiów Rosyjskich????) 

Wiktor Medwedczuk, szef administracji prezydenta Leonida Kuczmy po zakończeniu warszawskiej konferencji "Ukraina w Europie" stwierdził: Byłoby grzechem nie kontynuować podobnych spotkań na Ukrainie.

Przywódcy opozycji także mają nadzieję, że to początek dialogu z władzą 

Na sesję do Warszawy specjalnie przyjechał premier Szwecji Goran Persson, który przedsta wił swą wizję współpracy Unii Europejskiej z Ukrainą. Przekonywał, że Unia powinna być otwarta na nowych członków, w tym także na Ukrainę i przypomniał co Kijów powinien zrobić, by poważnie myśleć o integracji z Brukselą.

Podobnie jak dzień wcześniej Javier Solana, unijny koordynator ds. bezpieczeństwa i polityki zagranicznej, Persson ostrzegł Ukrainę, że jeśli nie będzie wcielać w życie standardów europejskich, to marzenia o wstąpieniu do UE okażą się tylko mrzonkami. 

Mimo licznych deklaracji, że warszawskie spotkanie nie jest ukraińskim "okrągłym stołem", prawie w każdym wystąpieniu padały zdania, że Ukrainie potrzebny jest dialog między władzą a opozycją. Zachęcał do niego prezydent Aleksander Kwaśniewski, premier Leszek Miller i szef MSZ Włodzimierz Cimoszewicz. Wszyscy podkreślali, że broń Boże nie oznacza to wtrącania się w wewnętrzne sprawy Ukrainy, tylko szczerą deklarację naszej pomocy w rozwiązaniu konfliktu politycznego nad Dnieprem. 

Adam Michnik, redaktor naczelny "Gazety", wspominał, jak 13 lat temu w Warszawie zaczynał się "okrągły stół". - Przy wejściu do siedziby Rady Państwa stał generał Kiszczak. Długo się zastanawiałem, czy podać mu rękę. Myślałem, żeby się schować, przejść obok niego. W końcu podałem rękę Kiszczakowi i uważam, że to jedna z najlepszych decyzji w moim życiu - mówił Michnik. Do dialogu zachęcał także Ukraińców pierwszy niekomunistyczny premier Polski Tadeusz Mazowiecki oraz Henryk Wujec, przewodniczący Forum Polsko-Ukraińskiego.

Pod koniec konferencji o dialogu zaczął także mówić Wiktor Medwedczuk, wysłannik prezydenta Kuczmy. - Sukcesem tej konferencji jest rozpoczęcie dialogu między opozycją i władzą, dialogu ze strukturami, które mogą w przyszłości wpłynąć na obecność Ukrainy w Unii Europejskiej - mówił Medwedczuk. Obiecał, że podobne spotkania będą kontynuowane. Następne być może odbędzie się w Kijowie, a kolejne w Brukseli. Mam nadzieję, że wszystkie siły polityczne poprą mój wniosek - mówił Medwedczuk, z którym chyba po raz pierwszy zgodzili się politycy opozycji.

Prezydent Leonid Kuczma przyjechał do Warszawy na spotkanie z Aleksandrem Kwaśniewskim kilka godzin po zakończeniu konferencji. Jednak i jemu udzielił się duch dialogu obecny przez dwa dni w warszawskim Belwederze. - Występowałem i występuję za stałym dialogiem ze wszystkimi siłami na Ukrainie, w tym też z opozycją - mówił Kuczma. Zaznaczył jednak, że odrzuca wezwania niektórych partii opozycyjnych, by przed rozpoczęciem dialogu podał się do dymisji. - Dialog tak, ultimatum nie. Ultimatum odrzucam Po rozmowie z Kwaśniewskim ukraiński prezydent spotkał się także z Javierem Solaną.

Zdaniem  red. Zamiatina, z dziennika "Deń" 
kilkugodzinna wizyta prezydenta Leonida Kuczmy w Warszawie, dała Ukrainie możliwość uratowania swego wizerunku w oczach Polski - naszego sąsiada i strategicznego partnera. Omawiano także sytuację wewnętrzną Ukrainy. Być może pozwoli to zrozumieć wszystkim uczestnikom procesu politycznego na Ukrainie, że bez rozwiązania problemów wewnętrznych zgodnie z normami europejskimi droga do Europy będzie dla nas zamknięta. Dialog, tolerancja, odpowiedzialność - te kluczowe słowa muszą odnosić się nie tylko do władzy i nie tylko do opozycji.

Rościsław Kramar, z dziennika "Wysokij Zamok"  pisze: 

Miesiąc po rozpoczęciu akcji opozycji w Kijowie przedstawiciele ukraińskich władz i ich przeciwnicy zebrali się przy jednym stole w Warszawie, by omówić sytuację, w jakiej jest Ukraina, i sposoby jej rozwiązania. Na Ukrainie dochodzi do łamania praw człowieka - przyznał szef Rady Bezpieczeństwa. - Są realne choroby władzy, którym nikt nie zaprzecza. Jednak cały czas odbywa się żmudna, a nie deklaratywna praca w kierunku eurointegracji.  Przypomniał słowa Solany: Jeśli chcecie wejść do Europy, wiedzcie, że trzeba grać zgodnie z zasadami, a nie bawić się zasadami.

Polski prezydent powiedział: "Jesteśmy też przekonani, że UE się rozszerzy" należy więc szukać odpowiedzi, jak powinny wyglądać relacje między UE, a Ukrainą.

My wierzący winniśmy wspierać te żmudne procesy swoimi ustawicznymi modlitwami, zasługując sobie na miano „dzieci Bożych” przyobiecane przez Pana Jezusa „pokój czyniącym” 

Pięciolecie Konstytucji

Mija pięciolecie obowiązywania Konstytucji z 1997 r., 

Jest to okazją do wielu podsumowań ,niej lub bardziej sensownych.  Min. Dziennikarka „Naszego Dziennika” Małgorzata Goss pisze z nietajoną nienawiścią:  „ten uchwalony przez lewicowo-liberalno-ludowe Zgromadzenie Narodowe akt walnie przyspieszył likwidację podstaw państwa polskiego.” I uzasadnia dlaczego. Jak to dobrze, że  gazeta ta nie jest gazetą katolicką ( chociaż bardzo religijną, ale religie są przeróżne) 

 „Przeworsk” w prokuraturze

Cukrownia Przeworsk została sprzedana niemieckiemu koncernowi Sudzucker pomimo zarzutów prokuratury i niejasnych kwestii prawo-finansowych. 

Tymczasem Prokuratura Okręgowa w Przemyślu, jeszcze w maju br., wszczęła śledztwo w sprawie działania zarządu Cukrowni Przeworsk w latach 1998-2001  Chodzi o zawieranie niekorzystnych umów w zakresie - marketingu, skupu i przerobu buraków cukrowych, dostaw melasy, najmu pomieszczeń magazynowych, sprzedaży cukru, wydłużonych terminów płatności oraz przedstawiania uprawnionym organizacjom nieprawdziwych danych podczas wykonywania obowiązków służbowych. Śledztwo prowadzi delegatura Agencji Bezpieczeństwa Wewnętrznego w Rzeszowie. 

Pomimo trwającego postępowania proces upadłości cukrowni przeprowadzono nadzwyczaj szybko i sprawnie. Syndyk komisarz Jerzy Pikuła zdecydował się zbyć zakład z tzw. wolnej ręki, na co przystał sędzia komisarz Andrzej Leśniak z Sądu Rejonowego w Krośnie. Zakupem cukrowni nie zainteresował się też wyłoniony zarząd Krajowej Spółki Cukrowej. Jest to o tyle zastanawiające, że Przeworsk jest winien Lubelsko-Małopolskiej Spółce Cukrowej, należącej do KSC, 14 mln zł. Ponadto holding posiada 51 proc. udziałów w spółce. W konsekwencji straci na tym blisko 27 mln zł. Tymczasem inwestor zaoferował jedynie 21 mln zł. Czyżby wiceminsietr skarbu Małgorzata Ostrowska, pod której kuratelą znajduje się sektor cukrowniczy, zapomniała o roli, jaką teraz pełni i w czyim interesie winna działać? – Pyta w”N”Ka Goździewska

Prezydent nie podpisał ...

Prezydent nie podpisał ustawy o abolicji po datkowej i powszechnych deklaracjach majątkowych, ale skierował ją do Trybunału Konstytucyjnego. Po przeanalizowaniu ekspertyz i szeregu konsultacjach  „postanowiłem zwrócić się do Trybunału o stwierdzenie zgodności tej ustawy z Konstytucją - powiedział prezydent. 

Prezes Trybunału zapewnił, iż zajmie się tą kwestią tak szybko, jak to tylko możliwe. Decyzji TK można spodziewać się już w listopadzie. Orzeczenie Trybunału ma charakter ostateczny.

O niepodpisywanie ustawy  apelowali m.in. opozycja, przedsiębiorcy oraz Rzecznik Praw Obywatelskich Uważają oni, że totalny monitoring majątków obywateli nie jest uzasadniony w demokratycznym państwie prawnym.

I podpisał ...

15.10 Prezydent Aleksander Kwaśniewski podpisał nowelizację ustawy lustracyjnej.  Jej istotą jest wyłączenie spod lustracji wywiadu i kontrwywiadu PRL., co udało się przeprowadzić głosami SLD, UP oraz Samoobrony.

 Według opozycji, która już zapowiedziała kolejne zaskarżenie nowelizacji do TK, jest to kolejna próba zmiany prawa, by lustracji uniknęli liderzy SLD: Józef Oleksy, Jerzy Jaskiernia (oczyszczony przez Sąd Lustracyjny I instancji - PAP) oraz szef Kancelarii Premiera Marek Wagner. Z kolei SLD wielokrotnie podkreślał, że wyłączenie wywiadu i kontrwywiadu "ucywilizuje" lustrację, gdyż - według Sojuszu - nie można na jednej płaszczyźnie stawiać donoszenia do SB oraz np. zdobywania ważnych informacji dla wywiadu bądź zdobywania informacji o obcych szpiegach w Polsce.

Rzecznik Interesu Publicznego Bogusław Nizieński krytycznie oceniał nowelizację ustawy, argumentując, że wyłączy ona spod lustracji "cały wywiad i kontrwywiad", co oznaczałoby "pozostawienie dla lustracji nielicznych resztek".

Skandal w Sejmie 

Wraca LIBERUM VETO 

Zaczęło się od tego, że 15.10 we wtorek minister Skarbu Państwa podpisał z niemieckim koncernem RWE Plus umowę sprzedaży Niem com 85% akcji warszawskiego dystrybutora energii elektrycznej - Stoen za 1,5 mld zł. Przeciw prywatyzacji zaprotestował Gabriel Janowski (LPR), który mimo upomnień marszałka Borowskiego - nie opuścił mównicy, domagając się odwołania przez premiera lub ministra skarbu umowy w sprawie sprzedaży warszawskiego Stoenu. Pomimo wykluczenia go z obrad Sejmu, nie opuścił sali obrad i zapowiedział, że zamierza pozostać na sali obrad do czwartku do godz. 9.00. Marszałek Sejmu Marek Borowski poinformował, że przerwa w obradach Sejmu potrwa do czwartku do 9.00 rano. 

W nocy ze środy na czwartek straż marszałkowska usunęła okupującego bez przerwy przez blisko dwadzieścia godzin, salę obrad posła Gabriela Janowskiego. W związku z decyzją o usunięciu Janowskiego przez straż marszałkowską LPR złożyła wniosek o odwołanie marszałka Sejmu. 

We czwartek awantura wokół prywatyzacji Stoenu spowodowała wcześniejsze zamknięcie posiedzenia Sejmu. Stało się tak po tym, jak posłowie Samoobrony podczas wystąpienia Wiesława Kaczmarka, otoczyli ministra na mównicy sejmowej, uniemożliwiając mu kontynuowanie przemówienia W związku ze zdarzeniem Tomasz Nałęcz wykluczył z obrad Sejmu ok. 20 posłów Samoobrony, w tym przewodniczącego partii Andrzeja Leppera. Posłowie Samoobrony odwołali się od decyzji wicemarszałka Nałęcza. Odwołanie złożono u marszałka Borowskiego. Wicemarszałek Sejmu Tomasz Nałęcz poinformował, że następne posiedzenie zostanie zwołane na 28 października, dzień po wyborach samorządowych..

Prezydent Aleksander Kwaśniewski nie wyklucza możliwości rozwiązania obecnego Sejmu, jeśli skłócona izba nie uchwali w terminie budżetu, albo Sejm sam zaproponuje wcześniejsze wybory. Sądzi jednak, że przyjdzie czas na opamiętanie i żaden z tych wariantów nie będzie konieczny.

Prezydent uważa, że to, co działo się w Sejmie, jest przykre i co gorsze - niebezpieczne. gdyż okazało się, że parlamentarzyści Ligi Polskich Rodzin oraz Samoobrony, którzy stanowią prawo, sami przestrzegać go nie chcą. Jego zdaniem marszałek Sejmu Marek Borowski zachował się słusznie, choć niektóre decyzje, do jakich został zmuszony, były trudne, wręcz dramatyczne, lecz inne być nie mogły.

Wiele poważnych osób, ze wszystkich orientacji politycznych, wydarzenia te uważa za czarny dzień polskiego parlamentaryzmu. Ze swej strony 

prorokuję

Niedługo będziemy świadkami podobnych skandali w Krasiczynie, gdy do władzy dojdą ludzie z warcholskich ugrupowań. Którzy ludzie? – odsyłam  do oficjalnej list kandydatów na wójta i radnych. Pożyjemy – zobaczymy podobne cyrki i to na miejscu, w Krasiczynie.  Ale wtedy będzie za późno.. ks. BS

ZŁOTE SERDUSZKO DLA BABCI JÓZI

13.10. No i stało się! Wzruszona, ale zadowolona stanęła nasza Babcia Józia w kościele Św. Teresy w Otwocku-Świdrze, by odebrać ZŁOTE SERDUSZ KO, które - jak sama powiedziała - przyjmuje z wielką radością i zaszczytem. To miłe, gdy dziś w takich a nie innych czasach, ludzie potrafią docenić drugiego człowieka! Babciu Józiu - sto lat w zdrowiu i dobrym, otwartym, szczerym sercu !!!
Lekarze do szkół

Czy wrócą jak planuje rząd ? Uwidim... 

Podkarpackie Kuratorium Oświaty, wespół z samorządami, wytypowało 187 szkół, w których na nowo powstaną gabinety medyczne. Po reformie w służbie zdrowia na 446 szkół podstawowych na Podkarpaciu, tylko w 99 utrzymały się gabinety medyczne. 

W maju powstał program "Profilaktyczna opieka zdrowotna w środowisku nauczania i wychowania" opracowany przez MENiS i Ministerstwo Zdrowia. Będzie wdrażany w trzech etapach, do 2005 r.  Na Podkarpaciu powstanie 187 gabinetów medycznych. Ich koszty pokryją samorządy i budżet państwa. Samorządy wyposażą je w niezbędny sprzęt i będą je utrzymywać, budżet pokryje koszty adaptacji, zaś ministerstwo sfinansuje koszt szczepionek oraz program zapobiegania próchnicy zębów. Za usługi pielęgniarskie, tam gdzie ich obecnie nie ma, zapłaci Kasa Chorych.

Podczas Światowego Szczytu w Sprawach Dzieci w Nowym Jorku Polska podpisała deklarację zobowiązującą m.in. do opracowania i wdrożenia narodowych programów ukierunkowanych na promocję zdrowia fizycznego i umysłowego, zapewnienie dzieciom dostępu do opieki zdrowotnej. 

Rzecznik prasowy PRKCh Liliana Leniart: Każdy lekarz podstawowej opieki zdrowotnej obejmujący opiekę nad uczniami danej szkoły, jest zobowiązany do wykonywania badań kwalifikujących dzieci do szczepień oraz do badań przesiewowych (bilans). Za ucznia PRKCh płaci 2 zł rocznie. Oprócz tego, każde dziecko ma swego lekarza rodzinnego, za którego płaci kasa. Kontraktuje ona także opiekę pielęgniarską w środowisku nauczania, płacąc 19 zł za jedno dziecko rocznie - jedna pielęgniarka opieką może objąć nie więcej niż 1000 dzieci, a na wsi w szkołach do 200 uczniów, nie więcej niż trzy szkoły. Wg.@M. STRUŚ 

"Klasa starej daty"

Z okazji Dnia Nauczyciela w Muzeum Narodowym Ziemi Przemyskiej otwarta została wystawa pt. "Klasa starej daty". Prezentuje ona wiele ciekawych eksponatów, ukazujących historię szkolnictwa na terenie ziemi przemyskiej na przestrzeni ponad stu lat: od powstania pierwszego Zakładu Kształcenia Nauczycieli w 1871 r. w Przemyślu do lat siedemdziesiątych XX wieku. 

Obejrzeć można ciekawe i unikalne fotografie oraz dokumenty, a także wyposażenie dawnych gabinetów szkolnych - przybory edukacyjne, pomoce dydaktyczne, sprzęt. W odtworzonej z okresu międzywojennego sali lekcyjnej odbywa się pokaz lekcji kaligrafii; w innych salach również można uczestniczyć w zajęciach szkolnych prowadzonych z zastosowaniem pomocy dydaktycznych pochodzących nawet z XIX wieku. Otwarcie ekspozycji połączono z promocją książki zawierającej wspomnienia nauczycieli z pracy w dawnej szkole - owocu konkursu pod takim samym tytułem jak wystawa. 

Zaplanowane są nadto zajęcia związane z wystawami przygotowywanymi we współpracy z Instytutem Pamięci Narodowej - Oddział w Rzeszowie, konkurs "Moja przygoda w muzeum" we współpracy z Muzeum Okręgowym w Toruniu oraz prowadzenie Kręgu Młodych Miłośników Przemyśla i Muzeum Narodowego Ziemi Przemyskiej we współpracy z Ogólnopolskim Bractwem Młodych Miłośników Starych Miast z siedzibą w Krakowie, wycieczki terenowe oraz prelekcje. @A.Trześniewska

Nowe mieszkania 

W Przemyślu oddano do użytku blok mieszkalny wybudowany w ramach Towarzystwa Budownictwa Społecznego, dla 24 rodzin. Inwestycja została zrealizowana w ciągu kilkunastu miesięcy dzięki środkom z Krajowego Funduszu Mieszkaniowego, wkładom lokatorskim oraz pieniądzom przekazanym przez miasto.  Najprawdopodobniej jeszcze w br. do użytku oddany zostanie kolejny, dla 40 rodzin. Natomiast w planach na następne lata jest realizacja kolejnych czterech obiektów mieszkalnych.  Pierwszy blok w ramach TBS dla 18 rodzin powstał w Przemyślu przed rokiem, a w kosztach inwestycji partycypowały m.in. Zarząd Miasta i Gmina Miejska Przemyśl. O lokum mogą ubiegać się wszyscy, którzy czekają na mieszkanie komunalne, oddadzą już posiadane, bądź też będą uczestniczyć w kosztach budowy. Tereny pod budowę obiektów mieszkalnych przekazała Gmina Miejska Przemyśl. @”NDz”.M. Kamieniecki

Jazda po pijaku

Zaostrzone przepisy prawa obowiązujące od grudnia 2000 r. wcale nie przekładają się na spadek liczby wypadków z udziałem nietrzeźwych kierowców. Statystyki w tym względzie są przerażające. Na Podkarpaciu tylko w pierwszych trzech kwartałach br. liczba pijanych kierowców zatrzymanych przez policję wzrosła w porównaniu z analogicznym okresem roku ubiegłego aż o 4 tysiące.  Statystycznie na drogach Podkarpacia dochodzi do 6 wypadków dziennie. Od stycznia do końca września br. na drogach regionu zginęły 152 osoby, a 2 tysiące odniosło obrażenia. Przynajmniej części z tych tragedii ludzkich można było uniknąć, gdyby nie alkohol. Podczas kontroli drogowych zatrzymano aż 11 tys. kierowców, którzy byli pod wpływem alkoholu. To o ponad 4 tys. więcej niż w roku ubiegłym. 

Tylko w pierwszych trzech kwartałach br. w regionie odnotowano o 29 ofiar śmiertelnych więcej niż w analogicznym okresie roku ubiegłego. @g. @”NDz”.M. Kamieniecki

Wreszcie ! 

Wreszcie powinny rozpocząć się prace przy budowie pierwszej z ośmiu komór powstającego w Przemyślu nowoczesnego składowiska odpadów komunalnych. Całkowity koszt inwestycji szacowany jest na ponad 15 milionów złotych.

Powstanie ono w południowej części miasta w odległości około 2 kilometrów od ulicy Słowackiego. Plany jego budowy zrodziły się kilka lat temu, ale jeszcze do niedawna nie można ich było zrealizować, ponieważ mieszkańcy dzielnicy, w pobliżu której powstanie ciągle wnosili protesty przeciw realizacji inwestycji. Pod koniec maja ub. roku wojewoda podkarpacki odrzucił jedno z ostatnich odwołań od decyzji zatwierdzającej projekt przedsięwzięcia i zezwalającej na jego rozpoczęcie.  Budowa składowiska odpadów komunalnych to jedna z najkosztowniejszych inwestycji realizowanych przez samorząd. Będzie ono służyć nie tylko mieszkańcom Przemyśla, ale i ościennych gmin, które za odpowiednią odpłatnością będą składować tam śmieci ze swojego terenu. W ten sposób będziemy mogli liczyć na częściowy zwrot poniesionych nakładów.  Inwestycja realizowana będzie etapami. Pojemność składowiska określona jest na 1 milion 200 tysięcy metrów sześciennych, co oznacza, iż powinno ono wystarczyć na blisko 20 lat, a przy wstępnej segregacji śmieci, będzie je można użytkować znacznie dłużej. Będzie to nowoczesne wysypisko nie zagrażające środowisku naturalnemu i nie stwarzająca żadnych uciążliwości dla okolicznych mieszkańców. @ „SN”D. DELMANOWICZ

Nowy rok akademicki

Wyższa Szkoła Administracji i Zarządzania w Przemyślu oraz Państwowa Wyższa Szkoła Zawodowa w Jarosławiu zainaugurowały nowy rok akademicki. Nadto jarosławska uczelnia  otrzymała imię ks. Bronisława Markiewicza, znanego kapłana i pedagoga założyciela Zgromadzenia Księży Michalitów oraz pisma „Powściągliwość i Praca”. ( nie jak błędnie podaje . Delmanowicz „Światło i Życie”). 

Wśród kilkutysięcznego grona studentów przemyskiej Wyższej Szkoły Administracji i Zarządzania znalazła się blisko 40-osobowa grupa polskiej młodzieży z Ukrainy, która w przeciwieństwie do pozostałych studentów może bezpłatnie pobierać naukę. Także wiele osób z naszego terenu kontynuuje naukę w tej uczelni, praktycznie dla większości jedynie dostępnej, chociaż drogiej. Wg.@”SN”D DELMANOWICZ

Ślub znów modny
w Wielkiej Brytanii wraca do łask pogar dzana do niedawna instytucja małżeństwa, lecz jednocześnie rodzi się moda na mężczyznę domatora, który zajmuje się gospodarstwem, podczas gdy żona zarabia na utrzymanie rodziny

41 proc. badanych Brytyjczyków, czyli dwukrotnie więcej niż trzy lata temu stwierdziło, że od kilku lat popularność ślubu wyraźnie rośnie. "Był okres, kiedy dobrze widziane było nie pobierać się wcale, ale potem nastąpiła zmiana i teraz ludzie znowu chcą dowodu zaangażowania” – stwierdza pismo "Brides" (państwo młodzi), Jednak Według 64% ankietowanych Brytyjczyków, to mężczyzna powinien opiekować się latoroślami, jeżeli jego małżonka zarabia od niego więcej. Wśród ankietowanych między 35 a 44 rokiem życia, podobnego zdania jest aż 71 proc.

PWSZ w pałacu

Dyrektor  Regionalnego Ośrodka Kultury i Nauki cofnął decyzję sprzed tygodnia o wypowiedzeniu najmu pałacyku Lubomirskich na Bakończycach Państwowej Wyższej Szkole Zawodowej.  Ośrodek planował w pałacyku umiejscowić nową uczelnię artystyczną, powołaną w oparciu o krakowską Akademię Sztuk Pięknych i lubelski KUL. Dla ok. 40 studentów.  W PWSZ kształci się obecnie 700 studentów, a ma ich być dwa razy więcej. Całej sprawie pikanderii nadaje fakt, że pałacyk jest własnością miasta, które deklaruje poparcie dla  PWSZ, a Ośrodek Kultury też podlega miastu.  


Szanowny Księże Proboszczu !

Korzystając z możliwości jaką zechciał Ksiądz Redaktor dać komitetom wyborczym w związku  ze zbliżającymi się wyborami samorządowymi, pragnę dziękując za taką możliwość przedstawić program Komitetu Wyborczego Wyborców działającego pod nazwą 

„NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina” , 

który to komitet zarejestrował 12 kandydatur na radnych z terenu naszej gminy oraz zgłosił moją kandydaturę na stanowisko Wójta Gminy Krasiczyn.

  Za umieszczenie zarysu programu i krótkiej charakterystyki mojej osoby z góry serdecznie dziękuję.                                                                                                Z poważaniem Jan Błotnicki

Szanowni mieszkańcy a zarazem wyborcy z terenu Gminy Krasiczyn ! 

Komitet Wyborczy Wyborców „NASZA GMINA - rozwój, praca, rodzina” – lista nr 10,  pragnie skupić się na realizacji zadań wynikających z nazwy jaką komitet przyjął a więc położyć główny nacisk na: 

dalszy rozwój gminy,  pozyskiwanie miejsc pracy dla osób tego oczekujących i godne życie rodzin z terenu naszej gminy.

Chcąc powyższe wcielić w życie, dla Gminy i wszystkich jej mieszkańców Komitet proponuje:

· kontynuację zadań inwestycyjnych w zakresie porządkowania gospodarki ściekowej w Gminie,

· realizację inwestycji komunalnych na terenie Gminy w oparciu o środki pomocowe z Unii Europejskiej,

· zachowanie majątków sołectw z których dochody przeznaczone mogą być na realizację zamierzeń własnych,

· tworzenie nowych źródeł dochodu z gospodarstw poprzez uruchamianie zamierzeń produkcyjnych na przykład dla potrzeb produkcji biopaliwa lub uprawy brzozy energetycznej,

· wspólnie z Powiatowym Urzędem Pracy zwalczanie bezrobocia i tworzenie nowych miejsc pracy,

· właściwe wykorzystanie walorów turystycznych Gminy i dalszy rozwój agroturystyki jako źródła miejsc pracy oraz budowę turystycznych ścieżek rowerowych,

· dążenie do zagospodarowania byłego Ośrodka Doradztwa Rolniczego  zgodnie z potrzebami miejscowego środowiska,

· wypełnienie luki komunikacyjnej sołectw z Przemyślem poprzez uruchomienie linii  minibusów,

· pozyskiwanie środków zewnętrznych na realizację zadań wynikających ze strategii rozwoju Gminy między innymi w zakresie:

 gospodarki wodno - ściekowej, dróg, chodników i oświetlenia oraz  kultury, oświaty i sportu.
Jako kandydat ubiegający się o funkcję Wójta pragnę równocześnie przedstawić się Państwu.

Nazywam się Jan Błotnicki i mam 52 lata.

Moja rodzina to żona Barbara z d. Lutelman (absolwentka Akademii Rolniczej w Lublinie), córka znanego i cenionego lekarza pomagającego mieszkańcom Przemyśla i okolicznych miejscowości m.in. Krasiczyna. Mamy dwoje dzieci: córkę Barbarę, absolwentkę UMCS - mgr biochemii i syna Janusza,  studenta II roku AGH. Zamieszkujemy na Osiedlu - Krasiczyn 25 wraz z teściową Barbarą Lutelman wdową po lekarzu Leszku  Lutelmanie, który z Krasiczynem związał całą naszą rodzinę  już w latach  70.

Szkołę podstawową i średnią (Technikum Mechaniczno - Elektryczne ) ukończyłem w Przemyślu. Tytuł inżyniera elektrotechnika uzyskałem po ukończeniu studiów na Politechnice Lubelskiej.

Jestem również absolwentem studiów podyplomowych na Uniwersytecie Jagiellońskim w Krakowie w zakresie zarządzania w służbie zdrowia oraz w Wyższej Szkole Handlu i Finansów w Warszawie z zakresu wyceny nieruchomości. 

Pracę zawodową rozpocząłem w roku 1969 od stażu i etatu referenta w Okręgowym Zarządzie Lasów Państwowych w Przemyślu. Od 1974 byłem energetykiem w Lubelskiej Fabryce Wag w Lublinie. W 1976 roku wraz z małżonką podjąłem pracę w Zakładzie Rolnym w Medyce. W roku 1984 otrzymałem propozycję objęcia funkcji zastępcy dyrektora w nowo powołanym do życia Zespole Opieki  Zdrowotnej w Przemyślu gdzie przez 16 lat pełniłem funkcję dyrektora tego zakładu.  

W lutym 2000 r. zostałem odwołany z funkcji dyrektora ponieważ sprzeciwiałem się tzw. "dzikiej prywatyzacji " podległych mi placówek służby zdrowia zagrażającej istnieniu zakładu i miejsc pracy wielu doświadczonych pielęgniarek i położnych oraz średniego i niższego personelu  medycznego i technicznego.

Obecnie pracuję w Przedsiębiorstwie Gospodarki Mieszkaniowej w Przemyślu.

Przez dwie ostanie kadencje byłem radnym Rady Miejskiej w Przemyślu, byłem również wiceprzewodniczącym i przewodniczącym Rady Miejskiej. Obecnie jestem członkiem Zarządu Miasta Przemyśla.

W 1996 roku byłem uczestnikiem zorganizowanego przez Helsińską Fundację Praw Człowieka półrocznego kursu w zakresie " Prawa i Wolności Człowieka " a w 1997  uczestniczyłem w seminarium zorganizowanym przez Międzynarodową Szkołę Zarządzania w Warszawie na temat  „Finanse Gmin". W 1999 i 2000 r. uczestniczyłem w wielu seminariach i konferencjach na temat ubiegania się o dotacje w ramach UE.

W moim życiu i w pracy zawodowej kieruję się poniższymi  sentencjami: 

 „ Służba innym ponad korzyść własną”     oraz

„ Człowiek jest wielki czynieniem a nie posiadaniem”

W imieniu Komitetu Wyborczego „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina” oraz swoim własnym gorąco namawiam Szanownych Państwa do udziału w wyborach, gdyż po raz pierwszy dają one szansę na bezpośredni wybór wójta gminy, jaki według Państwa oceny na to zasługuje gwarantując skuteczność w swoim działaniu.

Równocześnie proszę zwrócić uwagę na kandydatury do Rady Gminy z listy nr 10 , ponieważ są tam osoby, które chcą naprawdę rzetelnie służyć gminie i jej mieszkańcom. Propozycje ich działania na rzecz gminy zawarte w ulotce wyborczej, to tylko część pomysłów jaką mają do zaoferowania jako przyszli radni.   

Życzę wszystkim mieszkańcom Gminy Krasiczyn mądrego wyboru w dniu 27. X.2002 r. 

KOMITET  WYBORCZY  WYBORCÓW  „NASZA GMINA”

WITOLD KAZIENKO

CZESŁAW PAŃCZYSZYN
KANDYDACI  NA  RADNYCH  DO RADY GMINY  KRASICZYN

NASZ PROGRAM TO:

UTWORZENIE BIURA OBSŁUGI KLIENTA W URZĘDZIE GMINY

· SPRAWNE I JASNE PROCEDURY ŚWIADCZENIA USŁUG

· BEZPŁATNE PORADY PRAWNE

BEZPIECZEŃSTWO PUBLICZNE

· ROZWÓJ OCHRONY PRZECIWPOŻAROWEJ, POWODZIOWEJ I OBRONY CYWILNEJ

· ROZWÓJ WSPÓŁPRACY Z POLICJĄ

· ODPOWIEDNIE OZNAKOWANIE DRÓG

POPRAWA WIZERUNKU KRASICZYNA

· BUDOWA I MODERNIZACJA: DRÓG, CHODNIKÓW, PARKINGÓW, PLAŻY   I POLA NAMIOTOWEGO

· ŚCISŁA WSPÓŁPRACA Z ARP W WARSZAWIE ODDZIAŁ KRASICZYN   W SPRAWIE PROMOCJI KRASICZYNA

· PROMOCJA  GMINY  POPRZEZ  INTERNET 

· MODERNIZACJA OCZYSZCZALNI ŚCIEKÓW

AGROTURYSTYKA – EKOLOGIA – SPORT

· WCZASY WĘDKARSKIE

· WYCIĄG NARCIARSKI

· AKCJE NA RZECZ SPRZĄTANIA GMINY

· ROZGRYWKI W SPORCIE: POŻARNICZYM, WĘDKARSKIM, PIŁKARSKIM

POMOC  SPOŁECZNA

· ORGANIZOWANIE IMPREZ CHARYTATYWNYCH NA RZECZ DZIECI

· WSPIERANIE DZIAŁALNOŚCI PRZEDSZKOLA

· DOŻYWIANIE DZIECI

· SPRAWIEDLIWY ROZDZIAŁ ZAPOMÓG

PROSIMY O POPARCIE I ZAPRASZAMY DO WSPÓŁPRACY

ZAPROSZENIE

Komitet Wyborczy „NASZA GMINA” zaprasza mieszkańców Krasiczyna na spotkanie z kandydatem na Wójta Wiesławem Jurkiewiczem oraz kandydatami na Radnych Witoldem Kazienko i Czesławem Pańczyszynem.

Spotkanie odbędzie się 

w dniu 20.10.2002r. o godz. 12 00 w Remizie Strażackiej OSP Krasiczyn.
OBWIESZCZENIE 
Gminnej Komisji Wyborczej w Krasiczynie
Na podstawie art. 109 ust.5 Ustawy z dnia 16 lipca 1998 r. – Ordynacja wyborcza do rad gmin, rad powiatów i sejmików województw (Dz. U. Z 1998 r. Nr 95, poz. 602  z późn. zmianami)  podaję do publicznej wiadomości informację o zarejestrowanych listach kandydatów na radnych do Rady Gminy w Krasiczynie w wyborach zarządzonych na dzień 27 października 2002 roku.

Okręg wyborczy nr 1

	LISTA NR 2.   KW SAMOOBRONA RP

	1. TOMOŃ ZBIGNIEW
	wiek: 
	42 lata
	zamieszkały:
	Prałkowce

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. MALINOWSKI WŁADYSŁAW
	wiek: 
	46 lat
	zamieszkały:
	Prałkowce

	2. MOŁOŃ ADAM
	wiek: 
	45 lat
	zamieszkały:
	Prałkowce

	3. FEDAK JANUSZ STANISŁAW 
	wiek: 
	27 lat 
	zamieszkały:
	Kruhel Wielki

	LISTA NR 11. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA PRZYSZŁOŚĆ”

	1. HASZCZYN JÓZEF
	wiek: 
	51 lat
	zamieszkały:
	Prałkowce

	2. SAWCZAK MIKOŁAJ
	wiek: 
	58 lat
	zamieszkały:
	Prałkowce

	3. SALWICKI MARCIN
	wiek: 
	28 lat
	zamieszkały:
	Kruhel Wielki

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. HAJDUK KRZYSZTOF ADAM
	wiek: 
	32 lata 
	zamieszkały:
	Prałkowce

	2. KRÓL HENRYK
	wiek: 
	46 lat 
	zamieszkały:
	Prałkowce

	3. KOZIOŁ ADAM
	wiek: 
	48 lat
	zamieszkały:
	Prałkowce

	Lista nr 13. KWW „NASZA GMINA – KRASICZYN”

	1. GRALA JÓZEF
	wiek: 
	55 lat 
	zamieszkały:
	Prałkowce


Okręg wyborczy nr 2

	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. WIECZOREK KAZIMIERZ
	wiek: 
	41 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	Lista nr 8 . KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. LIPSKI ZDZISŁAW
	wiek: 
	42 lata
	zamieszkały:
	Dybawka

	Lista nr 10.  KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. ZUB MARIAN
	wiek: 
	51 lat 
	zamieszkały:
	Dybawka

	Lista nr 12.  KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. WOJCIECHOWSKI MIECZYSŁAW
	wiek: 
	55 lat
	zamieszkały:
	Dybawka


Okręg wyborczy nr 3

	

Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. DOBROWOLSKI KRZYSZTOF
	wiek: 
	29 lat 
	zamieszkały:
	Rokszyce

	2. KRYŃSKI ANDRZEJ KRZYSZTOF 
	wiek: 
	26 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. MOŚCISZKO KAROL
	wiek: 
	54 lata
	zamieszkały:
	Krasice

	2. SZMUC ANDRZEJ
	wiek: 
	52 lata
	zamieszkały:
	Zalesie

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. SZAL JÓZEF
	wiek: 
	49 lat 
	zamieszkały:
	Rokszyce

	2. NOWOTARSKI LESZEK
	wiek: 
	26 lat
	zamieszkały:
	Brylińce

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. BOBEK HALINA
	wiek: 
	45 lat
	zamieszkały:
	Rokszyce

	2. BILIŃSKI CZESŁAW
	wiek: 
	54 lata
	zamieszkały:
	Brylińce


Okręg wyborczy nr 4
	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. LARYŚ ALICJA
	wiek: 
	42 lata 
	zamieszkała:
	Mielnów

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. MŁYNARSKA AGNIESZKA
	wiek: 
	28 lat
	zamieszkała:
	Krasice

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. BAJDA GRZEGORZ PAWEŁ
	wiek: 
	23 lata
	zamieszkały:
	Chołowiec

	Lista nr 11. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA PRZYSZŁOŚĆ”

	1. CZUCZ JÓZEF
	wiek: 
	45 lat
	zamieszkały:
	Krasice

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. SZUBAN HENRYK
	wiek: 
	48 lat      zamieszkały      Chołowice


Okręg wyborczy nr 5
	Lista nr 1. KOMITET WYBORCZY LIGA POLSKICH RODZIN

	1. WOJDYLAK TADEUSZ 
	wiek: 
	50 lat
	zamieszkały:
	Olszany

	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. ŚWIETLICKI ARTUR PIOTR
	wiek: 
	28 lat 
	zamieszkały:
	Olszany

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. BORSUK ANDRZEJ
	wiek: 
	38 lat
	zamieszkały:
	Olszany

	2. LIS ZDZISŁAW
	wiek: 
	53 lata 
	zamieszkały:
	Krzeczkowa

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. DYBOWSKA – RYŚ IRENA 
	wiek: 
	46 lat
	zamieszkała:
	Olszany

	2. KRAWCZYK CZESŁAWA
	wiek: 
	51 lat
	zamieszkała:
	Olszany

	Lista nr 11. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA PRZYSZŁOŚĆ”

	1. KRUK MARIAN
	wiek: 
	41 lat
	zamieszkały:
	Olszany

	2. JAŃCZUK ALICJA JANINA
	wiek: 
	23 lata
	zamieszkała:
	Krzeczkowa

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. OPALUCH JÓZEF
	wiek: 
	52 lata
	zamieszkały:
	Olszany

	2. RACZKOWSKI JAN
	wiek: 
	52 lata 
	zamieszkały:
	Krzeczkowa

	Lista nr 14 . KWW p. Henryka Śliwki

	1. ŚLIWKA HENRYK 
	wiek: 
	65 lata
	zamieszkały:
	Cisowa


Okręg wyborczy nr 6
	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. ŚWIERK BOGUSŁAWA
	wiek: 
	45 lat
	zamieszkała:
	Śliwnica

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. HOLICKI JÓZEF
	wiek: 
	39 lat
	zamieszkały:
	Śliwnica

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. KACZMAREK MONIKA ELŻBIETA
	wiek: 
	23 lata
	zamieszkały:
	Olszany

	Lista nr 11. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA PRZYSZŁOŚĆ”

	1. ŚCIRA RYSZARD
	wiek: 
	44 lata 
	zamieszkały:
	Śliwnica

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. SUS MAREK 
	wiek: 
	45 lat
	zamieszkały:
	Śliwnica 


Okręg wyborczy nr 7
	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. CZURYK EUGENIUSZ
	wiek: 
	55 lat
	zamieszkały:
	Tarnawce

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. PAWLIK STANISŁAW
	wiek: 
	51 lat
	zamieszkały:
	Tarnawce

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. JEDYNAK MAREK 
	wiek: 
	41 lat
	zamieszkały:
	Tarnawce


Okręg wyborczy nr 8
	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. PUDLIK ROBERT
	wiek: 
	36 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	2. PTASZYŃSKA MAGDALENA 
	wiek: 
	20 lat 
	zamieszkała:
	Krasiczyn

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. KAZIENKO WITOLD
	wiek: 
	36 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	2. PAŃCZYSZYN CZESŁAW
	wiek: 
	51 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn 

	Lista nr 9. PODKARPACKIE FORUM SAMORZĄDOWE

	1. KOCHANOWICZ BRONISŁAW
	wiek: 
	39 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	Lista nr 10. KWW „NASZA GMINA – rozwój, praca, rodzina”

	1. FEDYK DANUTA
	wiek: 
	57 lat 
	zamieszkała:
	Krasiczyn

	2. KUCHARSKI KRZYSZTOF
	wiek: 
	46 lat
	zamieszkały:
	Krasiczyn

	ista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. SUS MARIA 
	wiek: 
	52 lata 
	zamieszkała:
	Krasiczyn 

	2. ZWOLIŃSKI CZESŁAW
	wiek: 
	46 lat 
	zamieszkały:
	Krasiczyn


Okręg wyborczy nr 9

	Lista nr 2. KW Samoobrona RP

	1. LITWIN WIESŁAW
	wiek: 
	35 lat 
	zamieszkały:
	Korytniki

	Lista nr 8. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA GMINA”

	1. DOBROWOLSKI ZBIGNIEW
	wiek: 
	62 lata 
	zamieszkały:
	Korytniki 

	2. KURASZ JACEK
	wiek: 
	26 lat 
	zamieszkały:
	Korytniki 

	Lista nr 11. KOMITET WYBORCZY WYBORCÓW „NASZA PRZYSZŁOŚĆ”

	1. FEDNAR DANUTA 
	wiek: 
	37 lat
	zamieszkała:
	Korytniki

	2. NAROŻNOWSKI MARIAN
	wiek: 
	49 lat
	zamieszkały:
	Korytniki 

	Lista nr 12. KWW „GOSPODARNA GMINA”

	1. BEDNARZ BEATA 
	wiek: 
	39 lat 
	zamieszkała:
	Korytniki 

	2. LITWIN ZYGMUNT
	wiek: 
	49 lat 
	zamieszkały:
	Korytniki


Przewodniczący Gminnej Komisji Wyborczej w Krasiczynie   Kazimierz Wieczorek

OBWIESZCZENIE

GMINNEJ KOMISJI WYBORCZEJ    W KRASICZYNIE

z dnia 4 października 2002 roku

o zarejestrowanych listach kandydatów na Wójta Gminy Krasiczyn

Na podstawie art. 10 ust.1 i 2 Ustawy z dnia 20 czerwca 2002 roku o bezpośrednim wyborze wójta, burmistrza i prezydenta miasta (Dz.U. Nr 113, poz. 984 z 2002 roku) podaje się do publicznej wiadomości informację o kandydatach na Wójta Gminy Krasiczyn

	Lp.
	Nazwisko
	Imiona
	Wiek
	Wykształcenie
	Miejsce za mieszkania
	Nazwa komitetu wyborczego/

partii politycznej


	1
	Błotnicki
	Jan Ryszard
	52 l.
	Wyższe
	Przemyśl
	Komitet Wyborczy Wyborców  „Nasza Gmina – rozwój, praca, rodzina”

	2
	Jurkiewicz
	Wiesław 
	45 l.
	Wyższe Ekonomi cz no – rolnicze
	Korytniki
	Komitet Wyborczy Wyborców „Nasza Gmina”

	3
	Kowalski
	Jerzy
	55 l.
	Średnie
	Prałkowce 
	Komitet Wyborczy Wyborców „Gospodarna Gmina”

	4
	Sidor
	Tadeusz
	54 l.
	Wyższe techniczne
	Krasice
	Komitet Wyborczy Wyborców

„Nasza Przyszłość”

	5
	Wasiewicz
	Krzysztof Kazimierz
	35 l.
	Średnie
	Krasiczyn
	Komitet Wyborczy  SAMOOBRONA RP


Przewodniczący Gminnej Komisji Wyborczej  w Krasiczynie    Kazimierz Wieczorek

SZANOWNI MIESZKAŃCY  GMINY KRASICZYN !
Już za 3 tygodnie kończę pracę na stanowisku Wójta Gminy Krasiczyn. 

W Urzędzie Gminy przepracowałem 30 lat na stanowiskach: kierownika służby rolnej, naczelnika Gminy, a następnie Wójta Gminy. Dla Gminy były to lata pracowite. 

Wybudowano w tym czasie :

szkołę w Olszanach;, remizę;  mosty na Sanie; wodociągi;  kanalizację;  rozbudowano budynek Urzędu Gminy; oddano do użytku gimnazjum gminne;  wyremontowano wiele dróg i świetlic wiejskich.

To wszystko mogło być wykonane dzięki współpracy Urzędu Gminy, radnych, sołtysów, społecznych komitetów. Jesteśmy dumni z naszych wspólnych dokonań. Dziękuję tutaj księdzu proboszczowi parafii w Krasiczynie za wspieranie w różny sposób naszych działań.

Odchodząc na emeryturę chciałbym przekazać stanowisko Wójta Gminy w jak najlepsze ręce. Komitet Wyborczy Wyborców „GOSPODARNA GMINA”, którego jestem współzałożycielem wystawił kandydata na stanowisko Wójta p. Jerzego Kowalskiego.

Wzięliśmy tutaj pod uwagę długoletnią pracę p. Kowalskiego w gminie oraz jego zaangażowanie w realizacji inwestycji gminnych. Dzięki jego inicjatywie i należycie przygotowanym wnioskom Gmina otrzymała na inwestycje z zewnątrz kwotę przeszło 3.000.000 zł. Jego długoletnia praca w Urzędzie i znajomość problemów Gminy daje gwarancję dalszego stabilnego rozwoju naszej Gminy.
Apeluję do mieszkańców Gminy

Wykażmy dużą roztropność przy tak ważnym wyborze !

Józef Zwoliński   Wójt Gminy Krasiczyn

Szanowni mieszkańcy Rokszyc i Bryliniec!

W związku z otwarciem cmentarza z okresu I Wojny Światowej a co z tym związane pewnymi pracami które poprzedziły uroczystości jego otwarcia chcę złożyć parę wyjaśnień.

Otóż na terenie wsi Brylińce i w okolicach ktoś podał fałszywą informację że podobno UG w Krasiczynie otrzymał kilkanaście tysięcy EURO w celu przeprowadzenia remontu cmentarza wojennego w Brylińcach. Po tych informacjach niektórzy mieszkańcy żądali ode mnie abym się rozliczył z tych pieniędzy, których nigdy nikt nie widział a były tylko tworem chorej wyobraźni na szczęście nielicznej grupy osób.

Podczas spotkania na cmentarzu w Brylińcach  Przewodniczący Związku Strzelców Alpejskich p. Hans Peter Gartner wyraźnie oświadczył że żadnych pieniędzy w związku z remontem cmentarza nikomu nigdy nie wręczał (organizacja ta wzięła na siebie część zadania związanego z remontem cmentarza). Oświadczył jednocześnie że prawdą jest iż członkowie związku (Austryjacy) z własnych składek uzbierali pewną kwotę pieniędzy i za nią zakupili: krzyż, maszty i obelisk jak również kilkadziesiąt małych krzyży po czym wszystko to przewieźli samochodem ciężarowym do Polski. I to był ich jedyny wkład w tym przedsięwzięciu. W związku z powyższym UG w Krasiczynie zwrócił się z prośbą do Wojewody Podkarpackiego o dofinansowanie prac przy cmentarzu w Brylińcach.

Po pozytywnym rozpatrzeniu wniosku w porozumieniu z dnia 23.05.2002r Wojewoda Podkarpacki przyznaje Zarządowi Gminy Krasiczyn pomoc finansową w wysokości 5000 zł.

W tej sytuacji możliwe było zrealizowanie prac takich jak zniwelowanie terenu, budowa alejek, zabetonowanie podstawy masztów, krzyża i obelisku z tablicą pamiątkową, niektóre prace dofinansowane zostały przez gminę.

Duży wkład w w/w pracach miało Wojsko Polskie, kilkunastu żołnierzy w okresie dwóch tygodni rzetelnie pracowało bez wynagrodzenia, dzięki temu również możliwa była realizacja remontu cmentarza. Po zakończeniu tych prac niektóre osoby biorące w nich udział miały roszczenia wobec mnie że nie otrzymały za nie wynagrodzenia (co było tematem Sesji Rady Gminy) – wyjaśniłem wówczas że nie mam żadnych środków finansowych na wynagrodzenia które nie zostały wcześniej przewidziane ani określone umową z tymi osobami.

Pomimo wszystko poprosiłem Austriaków aby w miarę swoich możliwości przyznały jakieś wynagrodzenie dla osób które brały udział w pracach przy cmentarzu w Brylińcach, w dniu 06.08.2002r Austriacy tj. przedstawiciele Czarnego Krzyża przekazali mi kwotę za po kwitowaniem 750 EURO którą w dniu 12.08.2002r przekazałem za pokwitowaniem odbioru p. Karolowi Mościszko i p. Mieczysławowi Czwerence.

Obecnie o porządek na cmentarzu wojennym w Brylińcach dbają pracownicy komunalni zatrudnieni przy UG w Krasiczynie. 

Wójt Gminy Krasiczyn   Józef  Zwoliński

Od Redakcji

Nie popierając imiennie żadnej partii czy osoby, chętnie zamieszczam dziś – po raz ostatni -  programy wyborcze niektórych partii czy osób, a także urzędowe obwieszczenia Gminy dotyczące wyborów samorządowych.    Ks. BS

Wieści z Gminy 

Po zmianie czasu na zimowy nastąpi zmiana czasu świecenia oświetlenia ulicznego na terenie gminy tj. od zmierzchu do godz. 24.00 i od 5 rano do świtu.

W następnym tygodniu ruszy budowa oświetlenia ulicznego na odcinku ok.135 mb. od mostku na potoku w kierunku Krasiczyn – Komara.

Decyzja taka podyktowana jest bardzo małymi środkami finansowymi jakie posiada gmina, teren w kierunku Krasiczyna – Komary jest terenem inwestycyjnie łatwym w odróżnieniu do terenu przy budynku UG w kierunku Śliwnicy gdzie planuje się w przyszłym roku również budowę odcinka chodnika na kwotę jaka zostanie uchwalona w budżecie gminy na ten cel.

Jak deklaruje Gen.Dyr. Dróg Publicznych w Rzeszowie w przyszłym roku mogą zapewnić Gminie Krasiczyn materiał tj. kostkę chodnikową i obrzeża na kwotę 50.000. zł w br. wkład materiałowy wynosi 20.000. zł.

W przyszłym tygodniu rozpocznie się budowa oświetlenia ulicznego przy drodze powiatowej w Olszanach.

Trwa budowa odwodnienia drogi dojazdowej do budynku UG i Ośrodka Zdrowia.

Na wniosek p. Eugeniusza Martyńskiego - sołtysa wsi Sliwnica zostanie wykonany projekt techniczny budowy zajazdu autobusowego dla wsiadających w kierunku Przemyśla w m. Śliwnica-Nahurczany.

Trwa również opracowywanie projektu technicznego dobudowy odcinka oświetlenia ulicznego przy drodze krajowej w m. Śliwnica-Nahurczany.

	Nr okręgu
wyborczego
	Granica okręgu
	Ilość
mandatów

	1
	Sołectwo:
Prałkowce
Kruhel Wielki
	3

	2
	Sołectwo:
Dybawka
	1

	3
	Sołectwo:
Brylińce
Rokszyce
|Zalesie
	2

	4
	Sołectwo:
Chołowice
Mielnów
Krasice
	1

	5
	Sołectwo:
Olszany
Krzeczkowa
	2

	6
	Sołectwo:
Śliwnica
	1

	7
	Sołectwo:
Tarnawce
	1

	8
	Sołectwo:
Krasiczyn
	2

	9
	Sołectwo:
Korytniki
	2
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Jako siedzibę gminnej komisji wyborczej wyznacza się Urząd Gminy w Krasiczynie.
Zebranie wiejskie w Krasiczynie

Dnia 13.10.2002 odbyło się zebranie wsi Krasiczyn. W zebraniu uczestniczyło 23 mieszkńców, oraz 8 kandydatów di Rady Gminy, 4 kandydatów na stanowisko wójta, 1 kandydat do Rady Powiatu. Zebraniu przewodniczył sołtys Bolesław Kazienko. Po ogólnych uwagach na temat nowej ordynacji wyborczej podkreślił  jak duże uprawnienia będzie miał wójt. Zwrócił uwagę na odpowiedzialność wyborców za wybór wójta. Następnie przedstawił cele Zebrania:

1. Oficjalne zaprezentowanie liczby kandyda tów i ich imienne kandydatury do Rady Gminy oraz przybyłych na Zebranie z własnej inicjatywy kandydatów na wójta. 

2. Poznanie postawy, osobowości, cech etycznych kandydatów i ogólnie ich programy.

3.Podjęcie uchwały w sprawie sprzedaży działek.

Zebranie  osiągnęło swój cel.  Zebrani poznali kandydatów i wyrobili sobie o nich zdanie. 

Bolesław Kazienko – sołtys.

Od Rekacji

Nie kryjmy. Zebranie nie było takim „wersalem

Wieści ze szkoły

Sprawozdanie z wycieczki

W dniu 3.10.2002 odbyła się wycieczka do Łańcuta, w której wzięli udział uczniowie klas piątych.

Zebraliśmy się o godz. 7,15 przed Dworcem Głównym w Przemyślu. Wyjechaliśmy pociągiem osobowym, a na miejsce szczęśliwie dotarliśmy o godz. 9.00. Po wyjściu z pociągu szliśmy w stroę parku. Do celu naszej wycieczki – Zamku w Łańcucie dotarliśmy po czterdziestu minutach marszu. Czekając na przewodnika obserwowaliśmy turystów z różnych stron świata,. Następnie ruszyliśmy zwiedzać pałacowe wnętrza.  Przewodnik bardzo ciekawie opowiadał historię zamku. Najbardziej spodobała się nam Sala Balowa, której ściany i sufit wyłożone były lustrami. Zwiedzaliśmy również powozownię, gdzie stały piękne, zabytkowe bryczki, a ściany przyozdabiały trofea myśliwskie. Były to zebry, słonie, dziki, żyrafy, hieny... Najbardziej podobał nam się hipopotam i gepard.  Kolejnym etapem zwiedzania była oranżeria. Tam zachwycaliśmy się piękną roślinnością. Po wycieczce poszliśmy kupić pamiątki. W drodze powrotnej podziwialiśmy park i zamek od zewnętrznej strony. Wycieczka była bardzo interesująca. Zabytkowy zamek bardzo nam się spodobał, chętnie przyjechalibyśmy do niego jeszcze raz. Z niecierpliwością czekamy na kolejną i jeszcze bardziej udaną wycieczkę. 

Opiekunami wycieczki były: Halina Kawa i Greta Halik.

Uczestniczka: Justyna Kądziołka.

Sprawozdanie

8.10. w Szkole Podstawowej w Krasiczynie odbyło się uroczyste pasowanie na ucznia klasy I. Dzieci przygotowały część artystyczną – recytowały wiersze, śpiewały piosenki. Dyrektor Szkoły mgr. L. Eliński dokonał pasowania wielkim ołówkiem, na widok którego zadrżało niejedno uczniowskie serce i ramię. Dzieci otrzymały legitymacje szkolne i książki ufundowane przez  rodziców. Po pasowaniu odbył się poczęstunek dla uczniów, rodziców i nauczycieli. A teraz do nauki!.

Wychowawca i uczniowie klasy I.
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